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Pionier polskiej 
demokracji. 


W 25 rocznicę zgonu Stanisława 
Szczepanowskiego. 
Lwów, 17 stycznia. 
W całem życiu Szczepanowskie- 


30 niema śladu pozy, pogoni za nad- | 


eWyczajnością, jest zato jeden o 
Stomny wysiłek, zorganizowana 
Praca z jasno wytkniętym celem. 
Granity jego czynów jak milowe 
słupy stoją przy szarej, żmudnej 
<rodzę jego żywota, świadcząc, że 
Mię żył romantyczną pobudliwością, 
chwilowym nastrojem, kaprysem — 
Cz mocną wiarą, płynącą z nat 
Czystszych źródeł bezosobowego 
Wotyzmu i potężną, świadomą 
wolą działania w imię naikoniecz- 
"CISZYCH postulatów ii najwznioślej- 
szych haseł narodowych. 

Urodzony w Kościanie w Wielko- 
polsce 12 grudnia 1846 jako sym in- 
“ynlera Włądysława Szczepanow- 
skiego i Wandy Poplińskich, życie 
Szkolne spędził częściowo w Cheł- 
mnie nad Wisłą. zresztą we Wie- 
au. Po ukończeniu politechniki wie 
deńskiej wyjeżdża do Anglii, ażeby 
„zdobyć najwyższe wykształcenie 

dy widualne, którego można nabyć 
w Europie”, W Anglii wiedza, pra- 
„OWitością i gruntowną znajomością 
niej. Zlnie indyjskich spraw kolo- 
R nych zdobył sobie wybitne u- 
| ie i zostal powołany do pracy 
Š „India Oifice". W r. 1879 doświad- 

Only i należycie wytrenowany 
Wraca do Galicji i owocnemi wysił- 
a tworzy z niej Piemont odro- 

a R ekonomicznego. Przeprowa- 

ta sumienne badania geologiczne 
wiene »Podkarpacia”, organizuje 
rej uiczy przemysł ropny i wy 

alcza dlań cła ochronne po uzy- 
pane mandatu parlamentarnego w 
i 886. Wraz z Asnykiem, Roma- 
Owskim jest inicjatorem - założy- 
relem „Towarzystwa S. L.”, 


kłąd E 
a. kopalnię węgla brunatnego, 
ganizuje gorlickie „Towarzystwo 


andlowe” į „Spółkę nurociągową”. 
1. 1897 objął „Słowo Polskie” i 
uczynił zeń demokratyczne pismo 
w Stylu europeiskim. Umarł w Nau- 
ħsim 31 października r. 1900. 
4. umienie ogarnia, ile ter szla- 
letny bojownik dokonał w krót- 
tem stosunkowo życiu. Ogrom je- 
3 dorobku na polu przemystowem 
wi turalnem to owoc nieepożytej, 
tę age wulkąnizującej, choć eko- 
ATE użytej energii, która vez 
ką rzężeń oddał dla dobra swego 
"Szczęśliwego narodu. Działaniem 


Lwów, Poniedziałek 18. Stycznia 1926 r. 


Umata pocztowa wiszczuna gotówką 


Organ demokratycznej inteligencji 
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O udział kapitału angielskiego w Polsce. 


P. Kemmerer informuje Bank Angielski. 


(Telefonem vd nasze 
Warszawa, 16 stycznia. 


go korespondenta). 
| Banku Angielskiego, p. Norimatuen, 


Oiwzytnano wiadomość, że p. Kem- | Konferencja ta nra mieć decydujący 
inerer w drodze powrotnej do Ame-| Wpływ na sprawę zasilenia Banku 


ryki zatrzymał się w Londynie, — 
gdzie odbył konieremcję z prezesem 
——0 


Polskiego kapitałani angielskie mi. 


ox 


Prezydent Rzplitej zainteresował się 
gospodarką w wojsku. 


(lelefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 16 stycznia, 


Zamierzone oszczędności w anni 
skłoniły P. Prezydenta Ryzpltej do 
zbadanja życia pułkowego, jego po- 
trzeb i niedomagań. 

W dniu dzisiejszym udał się więc p. 
Prezydent do Cytadeli, gdzie rozpo- 
czął inspekcię od 26 p. p. P. Pirezy- 
dentowi towarzyszyli: szef admini- 
stracji wojskowej gen. Konarzewski, 
dowódca okręgu korpusu 
gen. Malczewski, komendant miasta 
<ITA MFADZIAEZ.A WIATA LA REKGOSITBA PE-RETORMOPEA WE) 


i słowem toczył nięustępliwą walkę 
z podłością, nikczemnością. niedo- 
jęstwem współczesnego pokolenia, 
chcąc stworzyć nowożytny typ Po- 
laka Świawego. rozumnego; zdolne- 
go do ofiar i wysiłków, nalężycie 
przygotowanego na wielki dzień 
zmartwyciw stania. 

Przeto nawołuje do wytrwania, 
bo „iedyma drogą na przyszłość jest 
nieugięta obroną każdego stanowi- 
ska i wyrobienie tei spójmi i solitar- 
ności marodowei. która jest większa 
siią od wszelkich gwarancii i trak- 
tatów”. 

Ażeby to było możliwe piętnuje 
i wypala wady i właściwości pol- 
skie. ujarzmiające nasz rozpęd uczu- 
ciawy i rozmach woli. Smagą bez- 
litośnie niedołęstwo, które „jest na- 
rodowym grzechem polskim.. bo 
usiłowania garstki bohaterów mar- 
nowauły się zawsze niedołęstwem 
ogółu”. 

A nieporadność ta wynika z roz- 
darcia. z przepaści między ideaiem 
a rzeczywistością, obowiązku naro- 
dowego i faktycznej niemocy; „znik- 
częmniłały nawet Polak potrafi 
umrzeć, tylko żyć nie potrafi”, Stąd 
pochodzi u Połaków ten niewspuół 
miefny stosunek „między wspaniałą 
zapowiedzią, a mizemem wykuna- 
niem”. 

Usunąć to może jedynie umiejt- 
tność życia praktycznego, boć w 
działaniu ludzkiem są dwa czynni- 
ki konieczne: „mimowolne instynk- 
ty szlaciietue, oraz wiedza, doświad: 
czenie i rozwaga”. Gdzie jest roz- 
brat serca i rozumu, tam niema wy- 
tr wałości, 


warsz. i 


gen. Suszyński oraz dowódcy dywi- 
żyj warszawskich. 

Inspekcię rozpoczęto od 2 komp. 
strzeleckiej. F. Prezydent przegląd- 
nat z zainteresowaniem księgi Kom- 
panijne i stwięrdził zbyt wielkie 
przeciążeliie pracą administracyjną 
dowódców komganiinych. Przegląd- 
nięto następnie $umundurowanie o- 
raz zawartość kotła kuchennego. 

i W końcu odbyła się inspekcia puł- 

U. —— 

Oc „o | Śp) 


Serca Polakom nie brak, lecz ro- 
zumu, przeio woła gromko o dobrą 
szkolę, krzewicielkę oświaty i mą- 
|drości. a tei ostatniej nie identyfi- 
kuje ze stopniem doktorskim, lecz 
uważa ją jako „zrozumienie przez 
człowieka tego miejsca, które zał 
muje w Święcie, w ojczyźnie w 
społeczeństwie”. 

W ten sposób. demokratyczny po- 
stulat powszechnej oświaty nabiera 
znaczenia pierwszorzędnego. 

A któżby wyliczył te wszystkie 
wypadki. kiedy Szczepanowski pię- 
tnuje egoizm, nieuczciwość. brak po- 
czucia odpowiędzialności, dyletan- 
tyzm, a podkreśla wartość uzdolnie- 
nia praktycznego, wytrwałości, pra- 
cowitości, wogóle tych cnót które 
zadecydują kiedyś o politycznem 
stanowisku Polski w świecie. 

Jednak Szczepanowski — to nie 
tylko szermierz ekonomicznego 1 
moralnego odrodzenia narodowego, 
lecz także natchniony pionier myśli 
demokratycznej. 

Oto wówczas, gdy w rarlamen- 
tarnem „Kole polskiem* panował 
wszechwładnie skrajny konserwa- 
tyzm; gdy ruch ludowy wogóle jc- 
szcze nię istniał, a socjalizm nie 
mial żadnych przedstawicieli ofi- 
cjalnych w instytucjach komstytu- 
cyjnych, Szczepanowski wspólnie z 
Asnykiem. Romanowskim, Rutow- 
skim, za którymi poszli młodsi, iak 
Dwernicki, Stesłowicz i im. pierw- 
szy podnióst Śmiało sztandar demo- 
kracji tej szerokiej, Poiednawczeł, 
wyrikajacej z ideału równości i 
sprawiedliwości, nieskażonej zupeł- 


nie płaska ideologia partyjno - kla- 


328.626 bezrobotnych 
zarejestrowanych. 


Warszawa, 16. 1. (PAT). Według 
damych państwowych urzędów po- 
Średnictwa pracy, ostatnie tygod- 
niowe sprawozdanie z rynku pracy 
za czas od2 do 9 b. m. wykazuje 
ogólna przybliżona liczbę 328.626 
bezrobotnych. W stosumku do po- 
przedniego tygodnia liczba ta wzro« 
sła o 14.013. 

mea a 
Notowania giełdowe. 
| 
| 


Dolar w wolnym obrocie dnia 
16 b. m.: w Warszawie 7.60 zł.; we 
Lwowie 7.60 zł. 

Zurych urzędowy: Warszawa 
0.00. N. Jiork 5.1775. Londyn 25.1575. 
Paryż 19.68. Wiedeń 72.875. Praga 
15.34. Włochy: 20.905. Belgia 23.475. 
Budapeszt 72.525. Sofia 3.6125, Ho- 
landja 208.075. Oslo 105.50. Kopen- 
haga 128.975. Sztokholm 138.675. Hi- 
szpańmia 13.30. Bukareszt 2.32. Berlin 
123.25. Belgrad 9.1925, 

Pogiełda nowoiorska: Warszawa 
14.50. Londyn. 486. Paryż 3.775. 
Wiedeń 14 i jedna szesnasta. Praga 
2.9625. Włochy: 4.0375. Belgia 4.54. 
Budapeszt 14 i jędna szesnasta. 
EL "FIL "Vy o P-S e. r RÓW | 


sową. On: wierzył w zasadę, że kto 
„Ssięie gwalt i niesprawiedliwość — 
zbiera nienawiść i zemstę” — i był 
przekonany. że „w prawdziwej dē- 
mokracji tkwi niezmierzona siła, bo 
czerpie się gemjusz z zasobów całe" 
go narodu“. 

Nie sposób wyliczyć dokladnie 
wszystkie żądania, które stawia 
państwu demokratycznemu w od- 
niesieniu służby państwowej, szko” 
ły. bibljotek, produkcji i konsump- 
cji — w każdym razie wszystkie są 
wynikiem wielkiego rozumu. głębo- 
kiej rozwagi i przenikliwej zrajo” 
mości psychologii narodu. Kultura 
moralna przez podniesienie i upo- 
wszechnienie oświaty, powszechny 
równomierny obowiązek dla dobra 
ogółu, lecz także sprawiedliwe pra- 
wa. dia wszystkich, potępienie ego- 
izmu i nikczemności, a cześć dla 
ofiarnego bohaterstwa w walce à 
codziennym mozole — oto gwiazdy 
przewodnie  nieskazitelnej idei de- 
mokratycznej Szczepanowskiego. 

Gdy na tę niezmordowaną postać 
demokratycmu spojrzy się zi per- 
spsktywy dzisiejszego czasu, smu- 
tek wzbiera w duszy i wstyd ogar- 
nia każde żywsze sumienie polskie. 
Ciśnię się gorzkię' pytanie: Cóżeścia 
zrobili z szczytną ewangelją Zako- 
wydawcy. demokracii? 

Każde jego hasło, każdą myśl bez- 
interesowną nagięliście, do spługa- 
wioiiei. sobkowskiej etyki zysku. 

A gdzież icst naród, ojczyzna? 

Szczęście, że wielcy ludzie nie 
giną: bezpotomnie, a duch Szczena- 
nowskiego czuwa nad nami. 


R. D. 


„KURJER LWOWSKI*, 


Przegląd prasy. 
Wojna z oświatą, tytoniem i... oszczędnością. 


Lwów, 17 styczinia. 

Minister oświaty, ma temparam.mt 
nielada. Najpierw zaatakował nau- 
czycielstwo szkół średnich, potem 
uniwersytety, nastepnie Zydów, a 
wreszcie nauczycieistwo szkół po- 
wszechnych. Pierwszych położył na 
Gbie łopatki, zanim zdążyli zakasać 
rękawy do obrony. Walkę z profe- 
sorami uniwersytetu pozostawił mi- 
nistrowi Zdziechowskiemu, który 
zamknął wszechnicom światło, a re- 
ktorom uniwersytetu kazał oświad- 
czyć, że niema czasu na takie drob- 
nostkt, sam zaś minister oświaty 0- 
biecał się zająć „komasacja” po- 
szczególnyca wydziałów. Zanim je- 
dni i drudzy uzgodnią teksty rezolu- 
cii i zredagują odpowiednie memo- 
riały, postanowił tymczasem wziąć 
w obroty Żydów. Posłowie polscy 
nie kiwnęli nawet palcem w obro- 
nie  polskiei szkoły i polskich 
wszechnic, natomiast Klub żydow- 
ski wystąpił jak jeden mąż przeciw 
ograniczeniom studentów Żżydow- 
skich na uniwersytetach i zagroził 
ostrą opozycią. Weczorajsza „Chwi- 
la“ mapiętnowała taktykę min. o- 
światy w sposób nie budzący żad- 
nych dwiuznaczników. Na czem się 
ta walka między nicdawnymi so- 
iusznikami skończy, jeszcze niewia- 
domo. 

Ale minister niema czasu na koń- 
czemie walki, gdyż myśl jego zaję- 
ta jest obecnie wyłduszeniem na na- 
uczycielach szkól powszechnych 50 
milionów oszczędności. Pan minister 
ma zamiar zdegradować wszystkich 
o 2 stopnie i sprawa będzie automa- 
tycznię załat wioną. 

Czterech przeciwników naraz. Al- 
bo wszyscy padną, albo ieden zmich 
go powali. Ciekawi jesteśmy, który. 

Lecz czego nie dokona minisier 
oświaty, to odbije minister skarbu. 


Co obronią psdagogowie, to wyłu- 


ska z kieszeni p. Zdziechowski nia 
tytoń. Jak on to robi, o tem obszer- 
nie piszę „Robotnik“: 

„Bankers Trust* proponuje sto- 
sunkowio niewielka sumę 100 milio- 
mów dolarów, na warunkach bardzo 
uciążliwych, po 75 za 100 przy, 8 i 
0x 


pół procent rocznie. Rząd polski :*1u- 
siałby. płacić spory haracz roczmy 
przy znacznie zmniejszonym docno- 
dzie z monopolu, wynoszącym za- 
ledwie 55 procent obecnie osiąga”1e- 
go czystego zysku. 
„Podobno „Bamkers Trust“ 
ponuje wpłacenie do skarbu 
stwa — w formie pożyczki czy te- 
nuty dzierżawinej — sumy, sięgają- 
cej trzykrotnej wysokości spodzie- 
wanego dochodu z dzierżawy m3- 
nopołu. Dochód ten ma dojść do t35 
milionów złotych rocznie — czyli 
pożyczka opicwałaby na jakie 400 
— 450 milionów złotych, albo do 80 
60 milionów dolarów „al pari“. 
Podział zysków z monopolu ma 
być dokonywany z t. zw. „zyisku fi- 
skalnego". Zysk ten wynosi 50 pro» 
cent ceny Spijzedażnej i z tego 
dzierżawcy chcieliby mieć 45 pro- 
cent. Rząd zostałby z 55 procmit su- 
my tego podatku pośredniego, spo- 
Żywcy płaciliby 15 procent podatku 
ną rzecz kapitału zagranicznego”. 
Tymczasem biurokracja, pożerają- 
ca wiekszą część dochodów pań- 
stwa pozostaje nietknięta. Na tem 
pohr toczy się prawdziwa walka z 
oszczędnością. Były podsekr. stamu 
w min. spraw wewin., prof. Ustya- 
nowski pisze w „Czasie“: 
„Zniesiono min. zdrowia i mia. 
poczt i telegrafów, ała cały aparat 
podporządkowano ministerstwu spr. 
wewn. i ministerstwiu Handlu zupeł- 
nie luźmie, jako generalne dysekcie. 
Dyrekoje te urzędnia prawie odręb- 
nie, z generalnymi dyrektorami na 
czele w 3 stopniu służbowym, za0- 
szczędzono tylko ministra. Prócz te- 
go ogłoszono „urbi et orbi“, że zre- 
dukowano funkcjonariuszy pafistwo- 
wych o kilkanaście tysięcy. Natu- 
rałnie wszyscy wysocy urzędnicy 
w nądmiernej liczbie, w minister- 


pro- 
Pań- 


-Stwach i na prowincji pozostali, ich 


liczby nie ztnniejszono, a zwolniono 
ze służby tylko najniższych funkcjo. 
natjuszy. Redukcja władz i urzędni- 
ków. gdyby miała odnieść poważny 
skutek oszczędnościowy, musiała- 
by wynosić co najmniej 30-—50 pre.“ 


xO 


Blok antyrządowy pod komendą Sowiecką 
Rokowania z szeregiem klubów sejmowych. 
(Korespondencja własna „Kuriera Lwowskiego“). 

Moskwa, w styczniu, |fiskaty ziemi na rzecz włościaństwa 


l) Przybycie delegacji polskich par- 
Jamentarzystów do Moskwy pod- 


(bez odszkodowania), obrony so- 
cjalnych zdobyczy klasy robotni- 


niosło w znacznej mierze ogólne|czej, zwiększenia pomocy rządo- 


zainterssowanie sprawami polskiemi. 
Znajdujemy więc w prasie sowie- 


wej bezrobotnym do norm minimum 
życiowego, zwolnienia mas pracu- 


ckiej obfity materjał oczywiście na- jących od ciężarów podatkowych 


leżycie „opracowany“, 
obecnego stanu rzeczy w Palsce 
w rozmaitych dziedzinach życia go- 
spodarczego i politycznego, Wśród 
tych wiadomości zasługuje na na- 
szą uwagę informacja prasy sowie- 
ckiej z Warszawy, wedle której 
komunistyczna frakcja Sejmu vol- 
skiego miała zwrócić się do „Wy- 
zwolenia*, „Niezależnej partji Chło- 
pskiej*, klubów białoruskiego i u- 
kraińskiego oraz do innych stron- 


dotyczący | 


z przeniesieniem tych ciężarów na 
warstwy majętna itd. 

W dziedzinie politycznej „Kam- 
frakcja“ żądała pizeprowadzenia w 
życiu przewidzianych w konstytu- 
cji wolności politycznych, zwolnienia 
więżaiów politycznych (wedle twier- 
dzenia komunistów, ilość tych wię- 
źniów wynosi obecnie 6.000 osób) 
walki z planem „sprzedania“ Polski 
„drapisźnym kapitalistom angielsko- 
amerykańskim", niedopuszczenia do 


nictw sejmowych z propozycją u- przyłączenia się Polski do jakiego- 


tworzenia ogólnego bloku opozyćyj- 
nego na gruncie sejmowym na pła- 
szczyźnie programu minimum“. Pra- 


kolwiek bloku antysowieckiego i ka- 
tegorycznego zażądania od rządu 
polskiego jak najrychlejszego . za 


sa przy tem przytacza dokładną treść | warcia układu handlowego z Sowie- 


tej propozycji oraz warunki ewen- 
tualnego bloku lewicowego, zmie- 
rzającego do zwalczania obecnej 
koalicji rządowej. Program przy- 
szłego bloku zawiera $ądanie kon- 


tami. 

Jaka była odpowiedź „Wyzwo- 
lenia“ i innych stronnictw lewico- 
wych na tą „propozycję* — prasa 
bolszewicka milczy. 


poniedziałek, 18 stycznia 1926. 


APOLLO 


Dziś dnia 16 bm. uroczysta premjera arcydzieła produkcji polskiej 


Polska „Hrabina Paryża* 
Wielka sensecja erotyczna, 12 aktów, całość w jednym programie! 


AMPIR 
ARSZAW 


reżyserji Wiktora Biegańskiego 
W głównych rolach: 


Najpiękniejsza Warszawianka 


Niebywały przepych i wystawa! Przeszło 40 łoalet firmy R Herse. Wspaniałe 
wnętrza! Nadzwyczaj emocjonująca treść! 
UWAGA! Że względu na wysoką wa tość artystyczną i nadzwyczajną te- 
chni ẹ, film ten został zakupiony na Amerykę, Francję i Anglję. 
Filmem tym polska wytwórczość po raz pierwszy zdobyła rynki zagraniczne, 


Specjalna ilustracja muzyczna! 


Dla uniknięcia ścisku i wyczekiwania: 
w dni sobot. i niedziel. pierwszy seans o g. 3-ej, w dni powszednie pierwszy 
seans O g. 4-ej. — Legit wol. wstępu i bilety ulg. przez 5 dni nieważne. 


LEW 


LEW 


1081 


Halina Łabędzka— Juljan Sym 


połski Gajdarow 


Zwiększona orkiestra! 


APGLLO 


Redukcja płac czy osób? 


Ankieta „Kurjera Lwowskiego”. 
Urząd miar we Lwowie ma dużo wolnego czasu. 


Lwów, 17 stycznia. 

Do urzędów, które uledz powinny 
nie redukcii, lecz reorganizacji i re- 
dukcji osób, należy bezsprzecznie 
urząd miar wę Lwowie. Urząd ten, 
zdaje się ma nadmiar sił pracują- 
cych, czego najlepszym dowodem 
odeziwa pisemna tegoż urzędu, ro- 
zesłańa przez specialnych posłań- 
ców do wszystkich aptek iwowskich 
(a zapewne też i do innych przed- 
siębiorstw posiadających miary i 


x0 X 


wagi), aby najdalej do dnia Z1 b. me 
pod groźbą kary przewidziamej W 
ustawie z-23 VII. 1871 D. U. P. Ne. 16 
przedłożyli w urzędzie miar we 
Lwowie, Lenartowicza 7 wszystkie 
wagi i odważmiki, miary i t. d. 
Pominqąwszy już nielogiczność te- < 


go wezwania i niemożliwość jego 
wykonania w praktyce, jest ono 
najlepszym dowodem, że urząd 


miar we Lwowie ma zbyt dużo wol- 
nego czasu. Or. 3 


Z prasy ruskiej. | 


Jubileusz metr. Szeptyckiego. 


Lwów, ir stycznia. 

Obecnie obchodzi 25-letni jubi- 
lęusz piastowania wysokiej godno- 
ści metropolity lwowskiego Andrzej 
Szeptycki. 

„Dilo“ przy tei sposobności u- 
mieszczą obszerny artykuł wstęp- 
ny, w którym kreśli zasługi metr. 
Szeptyckiego na wolu kulturalnem i 
politycznem, Śmiało można powie- 
dzieć, historja ruchu narodowego w 
przeciągu ostatnich 25 lat pozostanie 


Lwów, 17 stycznia. 

Ministerstwo spraw  wewnęgrz- 
mych nadesłało iuż do wojewódz- 
twa w Krakowie rząduwy projekt 
zmiany starej ordynacji wyborczej 
do rady miejskiej m. Krakowa, ce- 
jem uzyskania opinii województwa 
o tym projekcie. Projekt rządowy 
pozostawia starą instytucję kół wy- 
borczych, a to: I inteligencji, M a) 
wielkich realności, b) małych real- 
ności, IU a) wielkiego handlu i 
przemysłu, b) małego handu, c) re- 
kodzieła. jako nowość wprowadza 
projekt koło czwarte, w którem gło- 
sować mają wszyscy pozostali, ni2- 
objęci 3 kołami. W kole inteligencji 
mieliby prawo wyborcze obyw te- 
le, płacący rocznie najmniej 32 zł. 
tytułem podatku dochodowego. Dla 
uzyskania prawa głosu projekt 
przewiduje cenzus wieku 24 łatirok 
zamieszkania w Krakowie. Ilość ra- 
dnych przewiduje proieckt na 96 


XX= 


Projekt ordynacji wyborczej 


i 
na ząwsze ściśle związana z dziatąłe | 
nością metr. Szeptyckiego na stoli | 
cy metropolitalnej. Za czasów aw | 
strjackich, okupacyjnych rosyjskich | 
i polskich —- zawsze był! on symbo' | 
lem tego, co stanowiło  najjży wsze | 


pragnienie narodu ruskiego. „Diła” 


w słowach największego uwielbie | 
nia składa hołd jego niczłomnośce 
którą okazywał zawsze, ilekroć za” 
chodziła potrzeba. 


[| 
| 
, 
1 
, 
i 


dla m. Krakowa. 


(dotychczas było 127 radnych) — | 
każde koło wybiera 24 radnyslt 
Czas trwania mandatów radnych 
i prezydjum przewiduje projekt nA 
4 tata, Pierwszy — wybory nia pod” 
stawie nowej ordynacji wyborcź 
— miałby przeprowadzić wojew” | 
da. Projekt rządowy przedłożony! 
zostanie sejmowi do zatwierdzznił 

A kiedy doczekamy się nowej of) 
dynacji wyborczej dla miasta Lw0 | 
wa i nowych wyborów? Jest jeż | 
czks najwyższy! 


RA | 

OSWOBODZENI Z WIĘZIENIA ` 

LODOWEGO. 

Moskwa, 16. 1. (AW). Flotyla 70% 
syiskiahh łamaczy lodu zdołała “1 
wolnić 15 okrętów, zamknięty 
przez lody w zatoce Fińskiej. POZ% 
stało jeszcze 5 statków tak  sifiić 
zamarzniętych. że zrezygmowańto 
możności ich uratowania. 


m, 


Pod znakiem czasu, 
LOGIKA CEN. 


Lwów, 17 stycznia. 


Znowu podrożało mięso, tłuszcze, 
Pieczywo. Jest to logicznem następ- 
stwem znanej nam już taktyki rzeź- 
ników, którzy, gdy chcą podwyż- 
Szyć ceny, chowają starannie i Sy- 
stematycznie towar przez kiika dni. 

zawsze im się to udaje. 

Wogóle podwyżka cen udaje się 
kupcom zawsze, bez. względu na sy- 
tuację ogólną, stosunki gospodarcze, 
Wysokość dolara, stan waluty i 
wszystko inne. Urzędnikom pod- 
WYŻSZOnO pobory — ceny natura|- 
nie rosną, jakby to właśnie kupcy 
płacili tę nadwyżkę. Obcięto urzęd- 
nikom pobory — ceny także rosną. 
Dolar, podskakuje — ceny rosną, bo 


Wst kalkulacja w dolarach. Dolar 
— ceny rosną, chociaż już 


nikt nię wie dlaazego! 
raną Pa bliczność, cierpliwa, iak ba- 
» gdy je strzygą, płaci i pozwa- 
zdzierać z sióbie obdartą: już do- 
Ze skórę. Rząd i gminy patrzą va 
o przez palce, a nawet sanksionują 
vżki przez komisje cennikowe. 
gej pak badania drożytzny po- 
gy, ADEWINO, że ceny spadły i zmo- 

u obetnie pensje... 

Sto, i Wygląda logika dzisiejszych 
sunków gospodarczych! (m) 

—0)DO——— 


BADANIE KONTRAKTÓW MI- 
NISTERSTWA SPRAW WOJSKO- 
WYCH. 


Warszawa, (Tel. wt.) 
iwyższego sądu woisko- 
ZOStAł og Krzemiński zamianowany 
rzonei Aeg specjalnie stwo- 
in pp omisti dla badania wszei- 
a OW, i umów, zawartych 
wych, Ko tyeM spraw wojsko- 
kiem „misje tę utworzono skut- 
zarzutów podnoszonych prze- 


ciw fOzZimai 
Mal R” ję ec 
Bolskjej. aitym dostawcoin «rmii 


* Sędzia na 
wego gen. 


= 


MARCEL PREVOST. 


listorja Okrąqlukiej Pai 


(Trzy 1sty do Frani). 
(Ciąg dalszy). 


i — „Oto są, pani łaskawa, dwa — 
4e Się tak wyrażę — bieguny filo- 
Zofii Szczęścia. Dodam też, że plo- 
SAN jak geograficzne bieguny, są 
(„© masie ludzkiej maogół niedo- 
„SEE Jedynie organizacje wyjat- 
DE zdołają czuć się dobrze w 
„umosferze czy to absolutnego ego- 
zamu, „czy też askezy! kompłetnei. 
" NE” nik szuka też 
tmy pośredniej — więc raczej u- 
miarkowamych stref Loise 


— Tu zatem leży geneza owych 
Praw i zwydzajów, owych spotacz- 
wig układów, azy komwentyklów, 
ore nami rządzą, a które właśnie 
4 wałością swego istnienia świadczą 
ay”! racji bytu. Więc prawo, tw- 
zace instytucję małżeństwa, osła- 
mającę ja swą opieką, więc ograni- 
czenia społeczne, które przestrzega. 
Ry miarę możliwości, żeby nie 
deh krzywdzących i pokrzytwdzo- 

> WIĘC przepisy współżycia i 


wania i t. p. Suma praw owych 
ę kompromisu pormię- 
a „toba“, układ, ogrami- 
Żliwości egoizmów na- 


Stwarza norm 
4 »mna" 
Czający mo 


Jdelnek „Kurlera Lwowskiogo* z 18 1. 28. | 


„KURJER LWOWSKI“, 


Harmi 


poniedziałek, 18 stycznia 1925. 


sobie, 


Posiedzenie Komitetu Propagandy za pożyczką wewnętrzną. 


Lwów, 17 stycznia. 


W piątek 15 bm. odbyło się po- 
siedzenie Wydziału Wykonawczego 
Komitetu Propagandy za pożyczką 
wewnętrzną pod przewodnictwem 
Woiewody p. Garapicha, na ktłórem 
p. Jan Wasung zdawał relację ze 
Swego pobytu w Warszawie. Dele- 
gat odbył konferencie z p. Karpiń- 
skim, min. Skrzyńskim i Zdziechow- 
skim, marsz. Ratajiem i Trąpczyń- 
skim i wicemin. Popławskim, na któ- 
rych prziedstawił projekty Woje- 
wództw Małopolskich zmierzające 
do zasilenia kajitalu Banku Polskie- 
go. Ze względu na to, że wedle sta- 
tutu Banku Polskiego pożyczka za- 
ciągnięta wprost przed Bank Polski 
w złocie lub walutach obcych nie 
powiększa zdolności emisyinej Ban- 
ku uznano za najracijonalniejsze i po- 
stanowiono poddać szczęgółowemu 
opracowaniu projekt pożyczki we- 
wnętrznej emitowanej przez rząd o- 
piewającej na walutę złotą, z które; 
wpływy mają być w całości oddane 
Bankowi Polskiemu į zużyte na 
wzmocnienie podstaw emisyjnych 
Banku Polskiego. 

Emitować się maaca pożyczka 
wewnętrzna będzie pożyczką dola- 
rową amortyzowaną przez Coroczne 


losowanie. Odsetki od niej wyniosą ! Obr. Lwowa. 
——%0 0X 


około 8 proceni. O ileby rząd ober 
mował wzamian za te pazyczkę emi- 
się akcyj Banku Polskiego, to KE. 
stja reprezentacji tych akcyń, czyli 
kwestja zachowania nadal wpły- 
wów nad zużytkowaniem kapitału 
na pożyczkę zebranego. załatwiona 
zustanie na podstawie porozumienia 
między rządem a Centr. Komitetem 
Propagandy, którego zorgamizowa- 
nie ujął w swe ręce marsz. Rataj. 
Komitet ten składałby się z przed- 
stawicieli wojewódzkich komitetów 
im. Wanszawy. Z nowych kredytów 
udzielanych przez Bank Polski na 
podstawie wzmocnionych zasobów 
korzystać mają województwa w 


proporcji do wysiłków poniesionych 
przy subskrypcji pożydzki. 

Na wniosek wiceprezydenta dr. 
Stabla uchwalił Ws dział Wykonaw- 
czy zwołać wkrótce w ratuszu! DO- 
siedzenie pełnego Komitetu dla: po- 
informowania reprezentantów spo 
leczeńistwa. 

Ponieważ dążeniem Komitetu jest, 
by w subskrypcji pożyczki wewn. 
wzięli udział wszyscy obywatele, 
przeto uchwalono utworzyć sekcję 
ewidencyjną, której przewodniczą* 
cym wybrano jednogłośnie pułk. 
Wiktora Hoszowskiego, prezesa Zw. 


Dalsze szczegóły krak. afery bankowej. 


Kraków. (Tel. wt.) 

W toku śledztwa przeciw uwię- 
zionym dyrektorom Filippiemu, Wi- 
niarzowi i Wiliiskemu, ujawniło się, 
że oprócz operacji akcjami, prowa- 
dzili oni handęi waiutąmi obcemi 
Handel ten polegał na prowadzeniu 
t. zw. transakcji dyferencyinych. 
Sprzedawali oni waluty, których 
wcale nie posiadali, by je następnie: 
zakupić po cenie niższej, lub też od- 
wrotnie. Jeżeli transakcja się nie 


KE” e, 


szych, ale strzegący, i nas zarazem 
przed: zbytnia ekspansją egoizmów 
cudzych Bezsprzecznie — niejeden. 
z punktów owego układu nie ostoi 
się przed krytyką czystego rozumu, 
ale zapytam również, czy ostałaby 
się przed tą krytyką n. p. kon- 
strukcja naszych mieszkań, forma i 
sposób ubrania, fryzury, nasz 
system odżywiania Się — słowem, 
najcodzienniejsze szczegóły naszej 
egzystencji? Stanowczo nie, nie- 
prawdaż? -— Siłą tych wszystkich 
norm jest właśnie ich odwieczność 
i jest przystosowanie ich sobie — 
albo też siebie do nich — przez 
przeciętną część istnień ludzkich. 


— Tak tedy, szanowna pami, na- 
Suwa się mam tu ważkie, biez- 
sprzecznie pytanie: do czego się Z 
nas każdy poaziuwa: jest, czy też nie 
jest przeciętnym osobnikiem? 

„Czy pani czuje w sobie zdol- 
ność przystosowania się do atro= 
sfery biegunowej, dzy też stwiorzo- 
ną jest pani do egzystencji w umiar- 
kowanęj strefie?... Czuje pani w so- 
bie ducha Katarzyny II. albo Elżbie- 
ty Amgielskiej?.. Lub może Frymy, 
Imperii?... Jest pani Safoną, lub cho- 
ciażby George Sand?.. Bo przy- 
znam wraz z panią, że są istoty, 
którym ciasno jest poruszać się w 
ramach naszych praw społecznych. 

T Jeżeli pani jednak nie widzi w 
sobie pokrewieństwa z. żadmą z po- 


wyższych istot wyjątkowych, jeśli | przepisów. społecznych. 


udała, zapisywali na rachu- 


nek bankı 


OSZCZĘDNOŚCI NA NAJBIE. 
DNIEJSZYCH. l 


Warszawą. (Tel. wł.) 
Zaopatrzenie emercytatne i zaopa- 
trzenie wdów: į sierot ułegają w sty- 
czniu zmniejszeniu o 4 procent, w 
porównaniu z grudniem r. z. 
00— 


stratę 


Nh 4. dadh ite iay 


dostały się pani — jak zresztą prze- 
ważnej liczbie istot ludzkich: umysł 
przecietny, usposobienie przeciętne 
i dusza przeciętna — o, w takim ra- 
zie proszę imi wierzyć, niechaj się 
pani całą siłą chwyta i trzyma o- 
wych norm moraknych, wypróbo- 
wanych doświadczeniem generacji 
całych, owych społecznych praw, 
ustanowiónych właśnie ku podtrzy- 
maniu i obronie przeciętnych umy- 
słów i dusz.. Młody a sprytny ku- 
zymek, przedstawił pani swój po- 


glad na prawa „nadludzi* — nie- 
jedno byłoby i o tem do powiedze- 
mia — temat tem jednak musiałby 


zabrać nam zbyt wiele czasu. Ogra- 
nica: się tedy do zapytania: czy też 
wykazał on pani, że sam jest takim 
„madczłowiekiem*'?.. I czy pani 
również znalazła w sobie niezawo- 
dne oznaki „nadczłowieczeństwa''?. 
W: tem cała rzecz. Bo co do mnie, 
przyznać muszę. że w życiu mojem 
spotkałem nader znikomą  garstkę 
„nadludzi“ -— a nawet — nawet — 
zadaję sobie pytamie, czy mi się w 
ogóle choćby jednego istotnego 
„Ubermensch'a* spotkać udało... 
choć jedną „nadkobietę*?... Natkną- 
łem się natomiast na nieprzeliczone 
ziastępy, ludzi, uważających się za 
jednostki wyrosłe nad szary poziom 
swego otoczenia i w imię tej swojej 
urożonej wyższości zaspakających 
swe — wcale nie niebosiężme in- 
stynkta — na marginesie praw i 
Że jednak! 


duszów państwowych i składek. 


Mróz poczynił szkody 
w oziminach 
Warszawa, (tel. wł.) 
W związku z ogotoceniem ziemi 
z powłoki Śnieżnej i trwającą po- 
przednia ciebłotą i wilgotną pogo- 
dą. obecne nagłe mrozy wywołały 
w stanie ozimin pewne pogorszenie. 
Istnieje obawa, że zwłaszcza na 
wschodzie i rółnocy kraju, mróz 
porczsadzął tkanki, a szczególnie 
korzenie roślin, co może się źle od- 
bić na wzroście zbóź i przyczynić 
sie do przerzędzenia się roślinności 
Na zachodzie kraju, wedlug infor- 
macji z4 centralnego dlowarzystwa 
rolniczego, oziminy nie ucierpiały. 
W południowych województwach 
spadł ostatnio Śnieg, który, jak wia- 
domo, stanowi dla wschodzących 
ozimin ochronę jak nailepszą. 
Defraudacje w krakowskiej izbie 
Kentroli Państwa. 
Kraków, (Tel. wł.). 
W głośnej aferze okręgowej Izby 
Kontroli Państwa w Krakowie, vry- 
gotowany już został akt. oskarżenia 
przeciw Józefowi Bilińskiemu, rach- 
mistrzowi Izby i  Mieczysławowi 


Łazińskiemu, prezesowi o to, że 
przywłaszczali sobie znaczniejsze 
kwoty. 


Propaganda faszyzmu wśród 
miodzieży włoskiej. 

Rzym, w styczniu. 
Włoska rada ministrów zatwier- 
dziła projekt stworzenia t. ziw. „dzie- 
cińców i awangard miodzieży faszy- 
stowskiej”. Instytucja owa obejmo- 
wać będzie „dziecińce, w których 
kszjiałcić będą od lat 8 do 14 i „a- 
wangardy” przeznaczone dla mło- 
dzieży od 14 do 18 lat. System wy- 
chowania narodowego mieć będzie 
charakter naukowy i kierunek reti- 
giiny, który utrzymywać będą przy- 
dzieleni do grup młodzieży kapelani. 
Instytucja podlegać bedzie prezęso- 
wi ministrów i utrzymywać się z fun 


dla jimdywidualności przeciętnych 
miepodobnem jest szczęście do 0- 
siaginienia w warunkach rozdźwię- 
ku z harmonią owych wzgardzo- 
nych przez nie przepisów i praw 
rządzących społeczeństwem, wśród 
którego żylą, nierozitropni owi eks- 
perymentatorowie doprowadzafli nie- 
chybnie do groźnych powikłań i ka- 
tastrof: to znaczy do katastrof oso- 
bistych, w których sami kark kmę- 
cili. 

— Z głęboką prawdą ujął w jednej 
z swych sławnych bajek stawania 
się tego rodzaju, moralista tej miary, 
co nieśmiertelny La Fontaine: jest 
to historyjka żaby, co nadymała się 
żeby dosięgnać rozmiarów wołu- 
Otóż tej żabie zdawłało się, że jest 
„nadżłabą!', podczas, gdy była to so- 
bie całkiem zwyczajna. pospolita 
żabka. 

Ledwie wyrzekłem to słowa, mo- 
ja „klientka“ zerwała się z fotelu. 
jak oparzona. Oczy jej, do słodkich 
stworzone spojrzeń, miotały pociski, 
niczem baterja elektryczna w maksi- 
mun napięcia. Dłonie obie kurczowo 
objęły rączkę parasolki; dziecięco- 
drobne usteczka poczęły drgać kon- 
wiulsyinie, poruszać się bezgłośnie... 

— No, teraz bomba pękmie — po- 
myślałem, powstając rówmież z 
miejsca. Podniesie na mnie parasot- 
kę? Ozy' też rzuci mi w oczy obel- 
żywe słowo?... i 

(C. d n.) 
— oo 


„KURJER LWOWSKI“ poniedzialek, 15 stycznia 1926. 


Pierwsze posiedzenie teatralnej 
komisji konkursowej. 


| dlicz, red. Shróder, reżyser Żytecki. 


Lwów, 17 stycznia, 
Wczoraj pod przewodnictwem 
wiceprezydenta dra Chlamtacza 
przewodniczącego miejskłej komisji 
teatralnej odbyło się pierwsze po- 
siedzenie członków sądu konkurso- 
wego dla rozstrzygnięcia nagród za 


sztuki nadesłane na konkurs rozpi- | 


prof. Jędrkłewicz, radca Schneider i 
inni, Wszyscy zgodnie podkreślili 
ważność konkursu. który poraz 


pierwszy w Odrodzonej iPolsce da- 


| 


sany przez iwowski magistrat z o-' 


kazji 25-lecia istnienia Teatru Wiel- 
kiego. 

Przewodniczący. kotnisji dr. 
Chlainiacz odczytał nazwiska sę 
dziów konkursowych, którzy przy- 
jęli mandat (przyp. sprawozd.: skład 
sądu „Kurier Lwowski modat przed 


kiku dniami) coraz tys, którzy z 
przyczyn zasądniczyćh nie mogli 
przyjąć ofiarowanego im mandatu. 


Dotychczas uadesłano 165 sztuk. W 
obszernej dyskusii nad sposobem 
przeprowadzenia oceny sztuk brałi 
udział pp. dyrektor Pernacki. prez. 
Chlantacz. red. Laskownicki, Je- 
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je możność zdobycia wysokiej na- 
grody (9.000 zł. prócz nagród drob- 
niejszych, oraz 15 proc. brutta z 
każdego przedstawienia). Ną wnio- 
sek kilku mowców kooptowano do 
sądu konkursowego jeszcze nastę- 
puiących wybitnych artystów i pi- 
sarzy pp. Solskiego, Boya-Żeleń- 
skiego, Irzykowskiego i Makuszyń- 
skiego. 

W dalszym ciągu posiedzenia u- 
stalono tok calei pracy oraz przez 
rolosowywanie rozdzielono Wo- 
szczególnym «członkom sądu, obec- 
nym na posiędzeniw po 10 sztuk. 
Maia one być do Szęściu tygodni 
zreferowanę. Następne posiedzenie 
odbędzie się bo oddaniu krótkich re- 
feratów z przeczytanych sztuk. 


Dla jednych redukcja głodowych pensji, 
dla drugich tysiączne „remuneracje”. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 16 stycznia. 
Klub Pracy zwróoš się do rządu 
m zapytanie, czy prawdą jesŁ ŻE 
w niektórych ministerstwaci 
płacono w okresie Nowzugo Roku 


Wwy- | 
| oburzenie opinii publicznej. 
pewnym urzędnikom t. zw. „remu- | 
IION ULA TJ ST) W PALI ROCZEK E SESE PACC TTE A IEO TS DA 


neracie“, dochodzące do 2.060 zł. 
Jest to sprawa. kltóra przy jedno- 

cześgie zarządzonej redukcji płąc 

urzędniczych musi wywołać słusziia 


Z wystawy zrzeszenia „Jednoróg”. 


Lwów. 17 stycznia. | sunku, co już podziwialiśmy w je- 
Salę Tow. Przyjaciół Sztuk pię-|go rytach paryskich. Tam jednak 


knych zajęli artyści cechu „Jadno- 
rég“, którzy po raz pierwszy we 
Lwowie wystąpili ze zbiorowym 
pokazem swych dzieł, Z góry trze- 
ba zaznaczyć, że, z nielicznymi wy- 
jątkami, artyści zgrupowani w 
tem stowarzyszeniu, jakkolwiek nie 
wszyscy jeszcze mają zdecydowane 
oblicza artystyczne, traktują bardzo 
poważnie swą sztukę i widocznie 
dążą donajpełniejszego i najszczer- 
szego wypowiedzenia się, poprzez 
wiecznie jeszcze żywy impresjonizm 
i` najnowsze zdobycze kubizmu, 
ekspresjonizmu i neoklasycyzmu. To 
szukanie nowych dróg i niezacie- 
ranie za sobą śladów po których 
dążą do tego, ta widoczna usilna, 
według najlepszych intencji pojęta 
praca, ten brak pozy i narzucanią 
wymyślnie programowych haseł, 
jest najlepszą rekomendacją wysta- 
wy, urządzonej skromnie i dobrze. 

Nie jest ona „wypadkiem dnia* 
w naszem życiu artystycznem, bi- 
jącem coraz żywszem tętnem, nie 
może liczyć na popularność, „sze- 
rokich* mas przeciętnej publiczno- 
ści, jest jednak ciekawym przeglą- 
dem tych wysiłków twórczych, któ- 
re zasługują na szacunek i baczną 
uwagę. Z grupy tej może wyjść 
kilka sił bardzo pożytecznych, u- 
czciwie pracujących, których dzieła 
w naszym dorobku artystycznym 
zajmą nie ostatnie miejsce. 


Zrzeszeniu — temu — przoduje 
artysta tej miary i tego imienia co 
Rubczak, o którego  kapitalnych 


pracach graficznych niejednokrotnie 
mieliśmy sposobność pisać. W pej- 
żażach swych daje syntezę wrażeń 
czysto malarskich, w tem ujęciu 
eałości i zestawieniu silnych, So- 
czystych barw. Prostota środków 
w wywoływaniu nastroju łączy się 
tu z doskonałem oponowaniem ry- 


już sama techniką wymagała pe- 
wnego ścisłego trzymania się sche- 
matu linji, tu, na większej płasz- 
czyźnie, artysta wypowiada się 
swobodniej, dając ujście swemu 
temperamentowi i wiedzy nabytej 
w dobrej szkole prekursorów naj- 
nowszych kierunków. 

Żurowski i Dąbrowski to szlache- 
tni epigoni impresjonizmu dobrze 
pojętego, obaj ludzie talentu i wy- 
robionego smaku, których obrazy 
ściągać będą uwagę niejednego wi- 
dza i zawsze będą dobrem uzupeł- 
nieniem wykwintnych wnętrz. 

Również dobrze już nam znany 
Hryńkowski ciągle jeszcze jest w 
poszukiwaniu nowej drogi peł- 
nego wypowiedzenia się. Tem też 
tłumaczy się tą różnolitość tematu 
i faktury malarskiej, która niejedno- 
krotnie wydaje piękne rezultaty, 

Talentem, po którym wiele spo- 
dziewać się można jest W. Krzyża- 
nowski, komponujący ciekawie swe 
pejzaże i martwe natury. Dużą kul- 
turą i opanowaniem techniki ma- 
larskiej odznaczają się dzieła Za- 
wadowskiego. Ze stadjum prób, nie- 
wątpliwie interesujących, nie wy- 
Szedł jeszcze Fadkowicz. Na wy- 
różnienie zasługuje martwa natura 
Orszulskiego. W. Augustynowiczówna 
komponuje ładnie swe portrety i 
studja figuralne, ta przerysowywa- 
nie jednak rąk jest często nie- 


Kodeks Hammurabbi'ego w r. 1924. 


Niektóre przepisy z p 


rawa afganistańskiego. 


Lwów, 17 stycznia. |u nas, wydostać drogą kaucji, Ska” 


W Afganistanie istnieje ustawa 
z roku 1924, przypominająca słyn- 
ny kodeks Hammurabbi'ego, która 
obowiązuje do dziś. 

l tak: zą złamanie wiary mał- 
żeńskiej — ukamienowanie, za picie 
wina — 80 kijów, za kradzież od 
34, rupji w górę — odcięcia ręki 
prawej i smażenie okrwawionego 
kikuta w oleju, za ponowną kra- 
dzież — amputacja lewej nogi, za 
dalsze następne — kara śmierci. 
Za wybicie oka — wyłupienie ta- 
kiego samego oka, za wybicie zę- 
ba — wylamanie zęba. 

Przy karach rózgowych obowią- 
zuje następująca ceremonja: Sędzia 
odczytuje wyrok na placu publicz- 
nym wobec ludu. Po odczytaniu 
wyroku podchodzą do policjanta 
obnażeni do połowy skazańcy i 
kładą głowę pod Jego pachą. Przy 
nim czeka kat, który na znak sę- 
dziego rozpoczyna „urzędowanie“. 
Karząca ręka nie śmie być podnie- 
siona powyżej głowy i nie wolno 
bicza zatrzymywać na skórze, Ko- 
biaty wolne są od chłosty, ale mo- 
gą się przypatrywać, gdy chłoszczą 
mężów. 

Do stwierdzenia poprawy prze- 
stępcy potrzebna jest uchwała dwu 
trzecich a nawet całej osady. 

Z więzienia nie można się, jak 


Jak śpi urzędnik z Warszawy. 


Lwów, 17 stycznia. 
gazet górnośląskich do- 


Jedna z 
nosi: 

W numerze wczorajszym zamie- 
ściiiśmy wiadomość o katastrofie 
koleiowei na stacji Olza, skutkiem 
czego uległo strzaskaniu 25 wago- 
nów, w tein pięć osobowych. Otóż 
w jednym z przedziałów wagonu o- 
sobowego, który ułęgł katastrofie, 
spał snein sprawiedliwego pasażer, 
podobno urzędnik z Warszawy, któ- 
rego nagły wstrząs i wykolejenie 
się wagonu bynajmniej ze sun nie 
zbudziło, 

Czego nię dokonał wypadek, 
sprawiły prace ratunkowe, w cza- 
sie których naturainie nie obyło się 
bez stuków i hałasu. Przębudzony 
ze snu pasażer, zorieuntowawszy się 
w syłuacii. zaczął wołać o Pomoc, 
a ponieważ skutkiem wypadku 
drzw; zacięły się i nie można było 
ich otworzyć, wyrąbano otwór, 
przez który uwięziony pasążer wy- 
dostał się aa Świat Boży. 

Podczas oględzin okazało się, że 
prócz nieznacznego okaleczenia pal- 
ca, żadnych innyca obrażeń cieles- 
nych pasażer ten nie odmiósł. 

Wypadek, który spowodował 
przerwanie Snu, jest niedopoza- 
zdroszczenia, iecz sen, którego na- 
wet katastrofa nie zdołała przerwać 
iest godzien zazdrości. 

Sąd nad 5-ciokrotną 

dzieciobójczynią. 


Lwów, 17 stycznia. 
W polowie paździę:nika ub r. 


a” 


usprawiedliwione i psuje dobrą ca-| resztowano służącą Jewdochę Su- 


łość, tem więcej, że ten silny a- 
kcent położony na rękach, robi 
wrażenie... kalectwa! 

Rzeźby reprezentuje jeden tylko 
Popławski. Tow. Przyj. Sztuk Pię- 
knych za urządzenie tej wystawy 
i danie możności zbiorowego po- 
kazu „Jednorożca“, należy Się u- 
znanie. 


Artur Schroeder. 


latycką, zam. przy „` ZŻó'kiewskiei 
za zabicie nieślubnezo dziecka. W 
toku dochodzeń. «tóre trwają do 
dnia dzisieęfszega ujawniono, żę Su- 
latycka jest wprost rałcgową dzie- 
ciobó;czynią. Od r 917 do 1924 
zgładziła ona ze światą pięcioro nie- 
ślubnych dzieci. W najbliższym cza 
sic stanie ona wrzed sądem, 


zanego na 1—3 lata wiąże się 24 
jedną nogę, a skazanego na wię" 
cej niż 3 lata — za obie nogi. 

Złodzieja, podejrzanego o kra 
dzież „dla uzupełnienia dowodów” 
bada się przy pomocy chłosty. Nie 
wolno jednak przytem łamać kość 
i kaleczyć skóry, jak u nas. 

Niejeden łapownik czy defrat 
dant czytając te słowa, chwalić bę- 
dzie Polskę, że nie jest podobna 
do Afganistanu. Ale powiedzcie mi 
kochani, dlaczego w niektórych 
miastach niemieckich niema W 
tramwajach konduktora płatniczego: 
lecz pasażerowie dobrowolnie skła: 
dają należytość do puszki? Oto 
dlatego, że 80 lat temu w tych mia* 
stach, za kradzież obcinano nosy: 
ręce i inne mniejsze choć równić 
ważne członki. 

Ludzi nie umiejących żyć społe” 
cznie należy trasować systemem cyr- 
kowym, gdyż trudno sobie po 
względem etycznym wyobrazić by< 
dlę stojące niżej od człowieka. 
może dlatego nie można jeszczć 
przyzwyczaić naszych  genjalnyć 
łapowników i defraudantów do Sza* 
nowania wspólnego grosza. 

Korzysłajcia załem panowie z de- 
mokracji i poprawcie się jeżeli nie 
chcecie z Polski zrobić Afganistanu 


WYKAZY MŁODOCIANYCH PRA 
COWNIKÓW. 
Lwów, 17 stycznia.. 
Okręgowy Inspektorat Pracy wć 
| Lwowie zwraca uwage pp. prao 
dawców na obszarze Województw 
lwowskiego i tarnopolskiego, za 
trudniających młodocianych praco? 
wników w wieku od łat 15 do uko 
czonych lat 18 w zakładach prze” 
mysłowych, choćby na zysk 18 
obliczonych, a prowadzonych “ 
sposób przemysłowy, niezależnie 
tego. czy tę zakłady, pracy są wid 
snością prywatną państwową. czł 
samorządową, iż wedle rozporz% 
dzenia Ministerstwa Pracy z KU 
3ł grudnia 1924 (Dz. U. R. P. Nr. 
| ex 1925, poz. 40) winni w czasie mi 
dzy 1 a 31 stycznia każdego rok! 
sporządzać wykaz młodocianych 
rrzesyłać do właściwego urzędu M 
spekcii Pracy. Powyższy wyk% 
winien zawierać numer porządkó* 
wy, nazwisko i imię, datę urodzeni” 
wyznanie, adres, datę przyjęcia | 
pracy, rodzaj zawartej umowy (tof 
minator, uczeń, praktykant, pomoć 
nik) świadectwo ukończenia szkol! 
oraz nazwę i odres szkoły dokszta 
do którei 


cającej: uczęszcza m 


dociany. | 
TROSKA O OBYWATELA WEO 
SKIEGO. 

Paryż, 16. 1. (AW). Rząd wlos 
wysłał do Francji kilkudziesięciu ^ 
jentów policyjnych, którzy: maja ? 
zadanie obserwować włoskich eo" 
grantów we Francii. 


ZWIĘKSZENIE WŁOSKIEGO ØV 
DŻETU WOJSKOWEGO. 
Rzym, 16 stycznia. (PAT.). "by 
polo di Roma“ donosi, że pud 
wojskowy został obecnie pod 
szony o 401 miljonów lirów. 
50 ROBOTNIKÓW ZGINĘŁO | 
Formington (Stan Virginia), I* 4 


(PAT). W następstwie wybuchi 
g0 


kopalni więgła, 50 robotników 
fo zasypanych. Dotychczas 
byto 17 trupów, 33 robotników 
zostaje ieszcze pod gruzami. 
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„KURJER LWOWSKI", 


Na marginesie polskiego monarchizmu. 


Lwów, 17 stycznia 

(K.) Onegdajszy zjazd polskich 
mosasełistów w Poznaniu, stał się 
przedmiotem szerokiej dyskusii w 
Prasic. Podczas gdy jedni, na- 
kpiwszy sobie dowoli pod adresem 
"zjazdu pseudo - anystokratycznych 
darmozjadów, zakończyli nominacją 


prezesa monarchistów Niemo- 
jowskiego „Kronmarschalłen* — 
mmi jak p. Rosner w „Kurierze 
Polskim“ i prof. Esteryeicher w 


„Czasie“ Starali się ująć problem 
głębiej. „Monarchiści polscy — pi- 
Sze Rosner, zamiast pójść śladami 
azimierza Wielkiego, króla chłop- 
saw i Wiładysława iV. opiekuna 
ozactwa, poszli drogą wręcz prze- 
Gtwną: zidentyfikowali się penso- 
i rzeczowo z walką przeciw 
meiormie rolnej. „Na Wałach 
Zygmunta Augusta (nazwa ulicy w 
; aniu, przy której mieści się 
Slówny komitet wojewódzki) sku- 
ką Się wszyscy Dobrzyńscy, łudząc 
“g nadzieją, że zmajdzie się w Euro- 
Die człowiek, który sięgnie po koro- 
Ug polską po to, aby odebrać chło- 
Pu jego polityczne prawa“. 
t roi. Esterreicher pisze: „Wpraw- 
me forma rządów nie jest czynni- 
iem obojętny, ale sama leszcze 
b iest lekarstwem na wszelkie 
raki. Daleko ważniejsze są psy- 


2- 2 9 1 
chiczne i moraine właściwości na~ 


rodu, które mimo monarchii mogą 
doprowadzić do zguby”. 

Zjazd monarchistów z wietką ta- 
dością powitał fakt wystąpienia po- 
posła Ćwiakowskiego i założenie 
pisma rojalistycznego dta ludu. Kto 
zna duszę chłopa polskiego, ten te- 
go zjawiska lekceważyć nie może, 
chyba że jest społecznym amaliabe- 
tą. który świat mierzy według baszt 
lub rogatek miejskich. 

Chłop myśli kategoriami gospo- 
darskiemi i nie będzie się rozczulał 
nad demokracją, która! jedna sprawę 
załatwia siedem lat, dając pole żeru 
wszystkim międzynarodówkom 
Świata. Jeżeli demokracja chce po- 
zyskać duszę chłopa, musi być do- 
brą demôkracią i musi umieć gospo- 
darować państwem 2 nie partaczyć 
i iuszerować. 

Monarchizin polski nie  zajadzie 
daleko, gdyż elementy, które gu 
dziś reprezentują znane są z le- 
nistwa, sobkowstwia i niezanadaości. 
Endecia ma nos, jeżeli niesie na 
wieś ideje Mussoliniego, jako towar 
konkurencyjny. Swonnictwa ludowe 
nie powinny jednak tego lekcewa- 
żyć. Na głupocdie można czasem nie 
zanobić, ałe na naiwności można 
tylko stracić. 
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Nowo odkryte plemię. 


- Lwów, 17 stycznia. 
Rosyjska akademia umiejętności 
wysłałą ekspedycję naukowa pod 
Przewodnictwem badacza Azji Fere 
R w głąb pustyni Karakorum 
lat rodkowej Azji, gdzie od setek 
rów stanęła stopa obcokrajowca. 
s smanun opowiada, że ekspedycja 
strafiła o 10 km. na północ od Gesk 
“EDE ną zamieszkane oazy, zamiast 
podziewanych bezludnych piasków. 
azy zamieszkują plemiona podob- 
Ga do Turkomanów. Ludy te zacho- 
'ują osobliwe formy życia i stare 
ODyczaje. O istnieniu sowietów nie 
mialy żądn 


Z TEATRU. 


Żółta Rękawiczka 


Sztuka w 3 akt. Karola Bakonyi'ego 
(w Teatrze Wielkim), 


Lwów, 17 stycznia. 

»Nem tudom”! Całkiem nie rozu- 
miem, jakie motywy kierują dyrek- 
ami naszych teatrów przy wpro- 
wadzaniu tąkich sztuczydeł na na- 
ce sceny. I odwróćmy pytanie: 
x y teatry węgierskie kusiłyby się 

wystawienie polskiej sztuki tego 
Pokroju? (Zdaje się, że i o lepsze 
sztuki polskich autorów nie boli ich 
głowa). 

Kraina gulaszu, czardasza i tokaju 
Wydała wprawdzie Molnara, Len- 
zyelą i Kaimana, których produkty. 
można leszcze strawić, gdy się jest 
ardzo łaknącym, ale rana Bako- 
nyfego mogli sobie madiarzy zacho- 
wać śrmiąło rązem z kwaśnem wi- 
ipe w domu i lechtać nim podnie- 
lenia wyrafinowanych Windisch- 


ST aotzów W ZESIŁy ch And: 157 


rufy ZYSCY autorzy: węgierscy ope- 


s w środowisku aktorskiem i tu- 
tach td przytem. w baronach i hra- 
Szef: cząsu nieboszczyka barona 
o ero. Więc i p. Bakonyt 
pa E nas do domu hrabiego, 
ma żonę śpiewaczkę operową. 


Ni 
© znam się na obsadach obero- 


ego pojęcia. Przez obsza- 


ry, które uważano za pustynię, pro- 
wadzi wiele dróg, wydeptanych 
urzez karawany wielbłądów. Lud- 
ność tego kraju rozpadą się na wie- 
le szczepów i zajmuja się hodowlą 
bydła rogatego, kóz i wielbłądów. 
O dwieście kilometrów od Gesk Te- 
pe odkryła ekspedycja bardzo boga- 
te pokłady siarki, w których widać 
ślady eksploatacji. Karawąna Fers- 
manna wzbudziłą wśród tubylców 
wielką sensację, gdyż od szeregu 
stuleci nię widziano tam obcego 
przybysza. Mowa mieszkańców pu- 
stymi Karakorum podobua iczt do 
jezyka Turkomanów. 


wych, ale radbym wiedzieć, coby 
powiedzieli na to pr. Lehrer i Low- 
czyński, gdyby ta sama śpiewaczka 
zapragnęła Śpiewać partię Carmeny 
i Aidy. 

A Andresa żona hrabiego kreuje 
obie. Ma moc wielbicieli j zazdro- 
Snego, starego męża, który wyzy* 
wa na pojedynek jednego z siedmiu 
wielbicieli, aby zabić niewinnego, 
podczas gdy „winny” cieszyć się 
będzie swobodą i pójdzie przez ży- 
cie (co za romantyczne sumienie!) 
z wyrzutami (?), że nie on padł ofia- 
rą zazdrości hrabiego, tylko inny... 
Tak to obmyślił stary hrabia, skost- 
niały teoretyk miłości do Andrey, 
bezwzględny, zimny... dureń! Ta- 
kiem mianem ochrzcila go bowiem 
przemyślna żona. kiedy w niebar- 
dzo wyszukanym djalogu on doma- 
ga się wydania kochanka. 

„Masz kochanka Andreo” — mó- 
wi on w kółko. „Nie mam kochair- 
ka” — odpowiada przez, 2 akty ona! 
„Dureń“ — „Bestia”! i t. d. 

Tymczasem Amdrea naprawdę Ina 
kochanka, ale przytem żałuje, że 
ten, który posłał jej przed Śmiercią, 
czerwone gwożdziki — nie żyje, bo 
może miałaby dwóch. Co to u wę” 
£glerskiej kobiety ze „złożoną” psy- 
chologją śpiewaczki operowej mo- 
zna wiedzięć?... 

Pam Bakonyi tę wielce skompliko- 
waną historię zaczął jednak od koń- 


poaiedziałek, 18 stycznia 1920. 


aj 


Walka kościoła z kinem. 


Lwów, 17 stycznia. 

W ostatnich dniach otwarto w 
Berlinie gmach nowego, olbrzymie- 
go kina „Kapitol“, wybudowany 
przez prof. Poelziga. Budynek ten 
odegrał ważną rolę w historji mia- 
sta, gdyż wzniesienie go w miej- 
scu, w którem się znajduje, było 
poprostu rewolucją. „Kapitol* stoi 
na plsou oesarzowej Augusty, który 
dotychczas był otoczony wyłącznie 
budynkami w stylu romańskim i od 
tego charakteru nie wolno było da- 
wniej żadną miarą odstąpić. W o- 
bronie historycznego charakteru te- 
go zakątka walczyła zażarcie gmi- 
na i komisja upiększenia miasta 
przez długi czas. Słynny kościół 
wybudowany przez Wilhelma II 


dachtniskirche*, jest także w stylu 
romańskim. 


Obecnie w tę jednolitą, pełną 
powagi całość, wdarł się intruz 
o hypermodernistycznym wyglądzie, 
ozdobiony jaskrawo żółtemi, kubi- 
stycznemi malowidłami. Zanim wznie- 
siono budynek, odbyła się zakuli- 
sowa walka już nie o styl, ale o 
przeznaczenie budowli: miasto nie- 
chciało dopuścić, by kino jawnie 
stanęło naprzeciw kościoła. Trzeba 
było zamaskować cel budynku i 
dlatego umieszczono w nim szereg 
sklepów, co psuje całość gmachu. 
Nie zmienia to faktu, że „Kapitol“ 
jest pierwszym bez kompromisu 
nowoczesnym, a arch,tektonicznie 
wspaniałym budynkiem zachodniej 


pod nazwą  „Kaiser-Wilhelm- Ge- | dzielnicy Berlina. 


Z sali koncertowej. 
Kwartet Sevczika. 


Lwów, 17. stycznia, 


Jak w ubiegłych latach, tak i w |czność 


tym sezonie kwartet Ševčika odniósł 
pełny sukces. Wykonawcy (pp. 
Lhotsky, Prochazka, Moravec, Pour) 
są doskonale zgrani, posiadają wy- 
soką technikę, wydatny i wyrazisty 
ton (nieco matowe brzmienie dru- 
gich Skrzypiec), i poziom zespołu 
na dawnej wyżynie, jakkolwiek nie 
można zaprzeczyć, że grający byli 
mniej dobrze usposobieni jak po- 
przedniego razu. Szczególnie w wy- 
konaniu kwartetu Beethovena (op. 
18. Nr. 1.) były pewne niedocią- 
gnięcia, których przyczyną było 
prawdopodobnie zmęczenie kcncer- 
tantów daleką drogą. Również nie 
można bez zastrzeżeń akceptować 
zbyt częstego użycia portamenta 
lub jednostajnego wzmacniania tonu 
ku środkowi taktu (< >>). Wreszcie 
mała uwaga: dlaczego tak dobry ze- 
spół nie uraczy nas jednym z póź 
niejszych lub ostatnich kwartetów 
Beethovena ? — Kwartet Dvożaka op. 
106 rozgrzał wykonawców, grali go 
z werwą i pietyzmem. Na zakończe” 


ca! Już w pierwszym akcie jest po- 
iedynek, nie wiadomo o ca z kim, 
padają 3 strzały, Pełińskiego (mło- 
dego porucznika) wynoszą na scenę 
t. zn. do kancelarii ujeżdżalni wę- 
gierskiel, gdzie się kręcą w huzar- 
skich mundurach świetni Czaki i Fer- 
tner, dwaj lekarze, panowie - cywi- 
le w cylindrach... Czy nie zajmują- 
ce? A dopiero potem dowiadujemy 
się co to wszystko znaczy i przeży- 
wamy „glęboką” tragedię Barwiń- 
skiej, którą tym razem sama czuła, 
Że tę słowa, które do niej gada wy- 
mownie Sosnowski są puste jakieś 
i banalne... 

To wszystko razęm nazywa się 
„Żółtą rękawiczka” a mogło się ró- 
wnie dobrze zwać „Czerwonem 
gwoździkami” lub „Dureń ł bestia" 
(o!) lub... moglo się wcale nie zwać, 
a pozostałoby tem samem  głup- 
stwem bez wartości, bez finezji, a 
co naiwyżej o kilku kinowo-drama* 
tycznosrewolwierowych (brr!) mo- 
mentach. 

Tylko w kinie byłaby do tego 
przez cały czas muzyka cząrdaszo* 
wa, a tu tylko dwa razy Barwińska 


gra na fortepianie, a z tego nawet | zakonem. 
raz preludjum Szopena(!) i śpiewa 
Taz bardzo ładnie smutną piosnke o 
śmierci, zdrądzając przytem niepo- 
śledni talent operowy. 

Naprawdę niewiadomo za jakie 
ciężkie grzechy w czasach ogólnej 


nie wykonano zawsze mile słyszany 


waze: 


kwartet Griega g-mol op. 27., i tu 
stanął kwartet czeski w zupełności 
na dawnej wyżynie, tak pod wzglę- 
dem precyzji jak i rozmachu wy- 
wykonania. Licznie zebrana publi- 
zmusiła koncertantów do 
naddatku. Dr. A. Sołtys. 


OKRUCHY. 


0 „mędrcu* z Izby Skarbowej. 


Mędrzec z Izby Skarbowej liczył, liczył 
wiele, 
złiczył, że najbogatsi są nauczyciele, 
a gdy wynik ten podał rządowi ochołnie, 
oho tnie nam rząd pensje zaraz cztero- 
krotnie. 
To mnie martwi a nadto trapi mnie dylema, 
jakto widzieć mogł skarby, których wcale 


niema 

i jak mógł, myśląc ciężko (o czem chyba 
wiecie) 

lekkomyślnie do takich wyników dojść 
przecie. 


Uczyłem się w fizyce, że, co waży mało, 

na dna fali nie pójdzie lecz będzie pływało. 

i Wniosek stąd, gdy to prawo będziem 
stosowali. 

Myśl mędrca tego w czasów nie zaronie fali. 

(Kto sam nie amie, radź mu lecz gdy 
umie, nie radź !) 

„Głupstwo jest wieczne, głupstwo nie 
może umierać!* 

Jeśli znacie wy Nika z „Marji stuart* 
zdanie, 

wynika zeń, że się wiecznie sławnym 
„mędrzec“ stanie. 
Zeter. 


rędukcii każą nam podziwiać takie 
„Sztuki”. Za karę posadziłbym ini- 
ciatorów takiego spektaklu przez 7 
wieczorów na fotelu recenzenta i 
kazał potem pisać 7 razy Sprawo= 
zdania (liczbę 7 wyliczam dla hat- 
monji z 7 kochankami Andrey). — 
A propos kina: 

Nasi lokaję scentczni i t. p. służba 
teatralna powinna jednak chodzić 
do kina, aby się uczyć jak tam się 
podaje herbatę, szampana, a może 
wreszcie znudzą im się takie role... 

Podziwiać należy pokorność pu- 
bliczności, która zajęła jedną piątą 
teatru i męczyła się blisko przez 3 
godziny na spektaklu, który mógł 
się Śmiało — odliczywszy przedłu- 
gie antrakty -- skończyć o godzinę 
wcześniej. 

I zapewne pp. Barwińska i So- 
suowski zazdrościli Lochmanowi, 
Okornickiemu, Pelińskiemn, Czakie- 
mu i im, że już o 8 mogli pójść na 
miasto zrzuciwszy luzarskie mun- 
dury, podczas gdy oni ratować mu- 
sięli jeszcze przez 2 godziny poro- 
niony płód Bakonyt'ego, który na- 
pewne nie jest nawet węgięrskint 


Ą cierpliwość publiczności też ma 
„swoje granicę”. Teremtete! 
J. Geszwind. 
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Kącik dla Pań. 


m o ETA a a 


Pani domu — artystka. 


Lwów, 17. stycznia. 


Nie zamierzam roztrząsać o jle 
artystki bywają dobremi gospr^ y- 
niami, czy i jak się odnoszą do 
ogniska domowego gwiazdy teatru, 
literatury czy sztuki, mam na myśli 
zwyczajne, kulturalne kobiety śręd- 
niej sfery gospodynie, które w u- 
jęciu prowadzenia domu dopro- 
wadziły do artyzmu tak, że przy 
stosunkowo skromnych dochodach 
dom ich Igni ładem i komfortem a 
wytwarzając atmosferę ciepła i ci- 
Szy dla męża, oddziaływą sympa- 
tycznie na każdego, kto w jego 
progi wstąpi. 

Ogólne obniżenie poziomu obycza- 
jów i zwyczajów musiało niestety 
dotknąć i dom, dzisiejsza młoda ko- 
bieta wyrosła wśród wstrząsów 
materyalnych i psychicznych wojny 
nie zawsze zdołała przyswoić sobie 
na ogół pewną wewnętrzną równo- 
wagę i wiadomości w kwestjach 
prowadzenia domu, zwłaszcza, że 
częstokroć musi pracować zawodo- 
wo na równo z mężczyzną. A je- 
dnak połączenie „dwu zawodów” 
jest u inteligentnej kobiety możliwe, 
praca zarobkowa i troska o dom, 
czego mamy częste i wyraźne przy- 
kiady. Nie konieczny do tego żaden 
tytaniczny wysiłek, tylko potrzebne 
jak wkażdej sztnce.ćwiczenia, auto- 
dyscyplina i choć może paradoksal- 
nie brzmi — duża inwencja. 

Gospodyni-artystka nie może co 
prawda ozdabiając sobą cukiernie 
i kawiarnie hołdować płytkim roz- 
rywkom, zapewne nie trwoni czasu 
na jałowych wizytach, czego też 
nie robią nigdy prawdziwe artystki 
innych dziedzin. 


Może i powinna współczesna ko- 
bieta korzystać z różnych ulepszeń 
technicznych w domu, i nie obcią- 
żać mieszkania balastem dekoracji 
i draperji ze względów hygjeny, ze 
względów estetyki nie koniecznem 
jest gromadzenie różnych często 
pseudoobrazków, figurek i flakoni- 
ków, wrażenie piękna wywoła skro- 
mny sztych na ścianie, barwny aba- 
żur, żywe kwiaty, modna poduszka 
na kanapce. i... czyste firanki, mo- 
żna też zerwać z tradycją wiecznych 
generalnych porządków, prań i wy- 
pieków ciast, ograniczając je tylko 
do rozmiarów naprawdę potrzeb- 
nych czy koniecznych. Czynienie 
większych zakupów zaoszczędza 
czasu zwłaszcza służbie a pani 
kłopotów, tak że wolny czas lepiej 
zużytkować na lekturę, muzykę czy 
zajęcie dziećmi. 

Do tradycji należy też zmięty ne- 
gliż i wydeptane pantofle w domu 
a elegancka suknia do wyjścia. 
Nie odpowiednim strojem domowym 
jest również starą zniszczona jed- 
wabna suknia, skromna wełniana 
choćby przerobiona modnie lepiej 
tu swe zadanie spełni. Włożony 
dla ochrony sukni obszerny fartu- 
szek oraz rękawiczki gumowe na- 
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x< W setną rocznicę zgonu Staszi- 
ca odbędzie się w Warszawie 17 
bm. w sali Rady miejskiej wielka, 
akademia z udziałem reprezentan- 
tów rządu i władz miejskich. Spe- 
cjalmy komitet urządza szereg od- 
czyłów i pogadanek o Staszicu i 
wyda różne broszury i księgę pa- 
miątkową. 

X Z karty żałabnej, W Krakowie 
zmarł w 23 roku życia Jan Dąbrow- 
ski, artysta operetki „Nowości”. 


Wiadomości z kraju. 


wet przy „prozaicznem* zajęciu 
w braku służącej pozwolą po ich 
zrzuceniu "stanąć „pod bronią“ na 
wypadek niespodzianego gościa, a 
ten „postrach* młodych gospodyń 
nie musi wywołać w domu  zjawie- 
niem Swoim, zamieszania nawet 
w porze obiadu. Po krótkim na- 
myśle zaimprowizowana jaka prze- 
kąska czy z bliskiej restauracji przy- 
niesiona mięsna potrawa, podana na 
czystym obrusie i starannie nakry- 
tym stole przy najskromniejszym 
nawet posiłku, zastąpi obfity nie- 
dogotowany w pośpiechu. i zdener- 
wowaniu zrobiony „naddatek”, 

Zbytecznem byłoby dodawać 
że w domu gospodyni artystki jest 
służąca uprzejma i ma zawsze czy- 
sty fartuszek, że niema stojących 
zegarów ani nie szyjących maszyn 
i zbitych szyb. Każda plama na 
dywanie czy meblu znika, jak rów- 
nież najwprawniejsze oko nie od- 
kryje w którem miejscu był sznur 
u fotela oberwany, lub gdzie przy 
bieliźnie brakowały guziki. 

Widocznie ma do pomocy „duchy 
krasnoludki* w postaci zamiłowania 
ładu i porządku i ukochanie naj- 
większego dobra kobiety, jej ognis- 
ka domowego, a jako obywatelka 
pamięta że: 

„Ładem domy i narody Słyną, 
z jego upadkiem domy i narody 
giną*. 


i M. G 
„ 5. 


* 

OD REDAKCJI. 
„ Udzielamy w rubryce tej wszel- 
kich porad w sprawach toałetowych 
i kłopotów gospodarsko-towarzys- 
ko-domowych. Dostarczamy wzorów 
haftu na suknie z nadesłanych nam 
żurnali wraz z pouczeniem wyko- 
nania. 

Za nadesłaniem w znaczkach 1 zł. 
i wyciętego nagłówka „Kurj. Lwow- 
ski* za zwykłe zapytanie a 2 zł. 
za wzór do hafth odpowie Red. 
odwrotnie pisemnie, a w kwestjach 
ogół Pań obchodzących raz na ty- 
dzień na łamach „Kurj. Lw.*. 

Listy należy adresować : „Redakcja 
Kurjera Lwowskiego, (Kącik dla Pań) 


ODPOWIEDZI: 
„Późny hymen“. Za zaufamie dzię- 
kujemy. Owszem, staraniem o dom, 


taktem i cierpliwością zdobędzie 
Pani napewno pwzychylmość pa- 
sierbów. 


„Bąk z Lubienia“. Nie wygrał za- 
kladu, bo znakiem fabrycznym por- 
cełany sewrskiej sa krzyżowane îi- 
tery S. 

„Wołynianka”. Czarny aksamit i 
Kołnierz z prawdziwej koronki 
nigdy nie wychodzi z mody, jako 
klasyczny, matorjał stroju kobie- 
cego. 

„Przepióreczka”, „Kresowa pan- 
na”, „Turniej“, „Być albo nie być*, 
po podaniu adresu. otrzymają listo- 
wne odpowiedzi. 


— 


| XZ armji, Gen. Zając, szef oddzna- 
| iu I. sztabu gener. przeniesiony zo- 
stał na stanowisko dowódcy dywi- 
zji w Katowicach. Następcą jego zo- 
stanie pułk. Stasiewicz. Gen. Bur- 
hardt Bukacki przeniesiony zostanie 
na szefa oddziału szkolnego do gen. 
| sztabu. 
> Fabryka ańdrutów i opłatków 
w Wadowicach spioneta onegdaj. 
Pastwą pożaru padły magazyny, 
warsztaty i szatnia. 


—_„KURJER LWOWSKI“, poniedziałek, 18 stycznia 1926. 


zm 


` DZIAŁ GRAFOLOGA. | 


Po 


Lwów, 17 stycznia. 

Chcąc otrzymać ocenę, nalęży do- 
pełnić następujących warunków : 

1) Przesłać do Redakcji „Kurje- 
ra Lwowskiego“ („dła Gratologa') 
— próbkę pisma jak nagobszerniej- 
szą, pisaną ną papierze nieliniowa- 
nym, atramentem, niewymuszenie 
(najlepiej jakiś długi list, pisany już 
poprzednio do znajomych lub krew- 
nych, albo jakieś zapiski. Gorzej na- 
dają się do oceny odpisy, zupełnie 
zaś nie nadają się korespondentki, 
wizytówki. pismo kaligrafowane 1 
t. p.). 

2) Wyciąć z „Kurjera Lwowskie- 
go“ i nakleić wewuątrz listu na- 
główek: „Odpowiedzi Grafologa*. 

3) .Próbkę pisma zaopatrzyć w 
xO 


+ Snieżyce i mrozy we Wio- 
szech. O wielkich mrozach i śnieży- 
cach donoszą 14 b. m. z północnych 
i środkowych Włoch. Pociągi kole- 
jowe a szczególnie ekspresowe 
spaźmiają się do 3 godzin. W Medio- 
lanie z powodu śnieżycy komuni- 
kacja była utrudniona. W Piemon- 
cie było 20 st. mrozu. 

+ Stan wyłątkowy zapowiedzia- 
no w Rumunji w 6 okręgach, a to 
skutkiem silnej agitacji wśród lu- 
dności tamtejszej na. korzyść byłego 
następcy tronu. 


KURJER SZACHÓW 


podpis względnie pseudonim, pod 
którym ma się pojawić ocena., 
4) Dołączyć do listu zł. 1 (edem 


za każdą ocenę. 


ODPOWIEDZI GRAFOLOGA. 

Orfeusz. Niespokojdy, nerwowy» 
inlody, człowiek, w wiiecznej walce 
z własną naturą. którą radby poko” 
nać, ujarzmić, co mu mimo dość sil- 
nej woli z trudem przychodzi ` 
Chciałby brykać jak młody źrebak 
a wychowanie, dyscyplina, trzyma” 
ją go w swoich karbach. Wiele i 
szczerości, otwartości, a mimo 10: 
umie trzymać język za zębami 
Zdrowy egoizm, upór. Chęć kryty” 
kowania. Oszczędność. Wychowa: 
ny w otoczeniu dość ciasnych po 
giądów. Dr. O. | 
ox 


Ze świata. 


-+ Powódź w Kłajpedzie. Straty 
wyrządzone powodzią w okręgu 
Kłajpedy wynoszą przeszło 1,500.0001 
litów. Rząd litewski na odbudowę: 
miejscowości zniszczonych asygno” 
wał 300.000 litów. | 

+ W obawie przed obłąkaniem 
odebrał sobie we Wiedniu życie 581 
tetni artysta malarz Ignacy Manso 

| Fabryka tytoniu w Poli spito- 
nęła 15 b. m. wraz z inagazymami. 
Pożar zniszczył 2 miliony kilogr. ty“ | 
ipag Straty wynosza 25 milionów - 
irów. 
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pod redakcją K. F. 


Partje z turnieju o mistrzostwo Lwowa 
Gra Retiego. 


Białe : Czarne : 
Dr. Roman ('.). Popiel (1/.). 
NSOGN="MA L e7—e6 
2 c2—c4 22 d7—d;S 
So 1.572 b3 335g8— f6 
4Gcl —b2 44Gf8—€ę17 
5 g2--g3 5. 0—0 
66Gil—g2 6. cł—c6 
1. 0 0 11$b8—d7T 
s 3:2 d4 8.8S8S16—604 
9.S13—e5 9. LL= ES 
A ai i0 Sd7Xe5 
U. d4xe5 11.Hd8—b6 
12.Wal— cl 12216e7—c5 
Sd2xXe4 13: 15xXe4 
łe2—e3 14, a7=a$5 
c4>xd5 15. e6xXd5 
H d ìi —-c ż 16. Gc 5 — e7 
Gb2— d4 177Hb6—d8 
12 NENG i8 Gc8— e6 
h 2 =i 19. g7—g6 
g3—g4 20.Wa8 — c8 
21.Wci-d"! 
ciem 23.). 21. c 6" CS 
2.Gd4—b2 22.H d8 — b6 
23. f4—f5 23 g6XİS 
24 g4X f5 24.Ge6 X 15 
2. wdloćd5 25. Hb6—g6 
Rozgrywka szachowa między 


członkami „Lwowskiego Klubu Sza- 
chistów“ i klubu „Hetman“, zainicjo- 
wama przez międzyzwiązkawy Ko- 
mitet turniejowy, który funguje — 
jak iuż donieśliśmy — in permanen- 
tia, odbywa się obecnie o srebrny 
puhar jako nagrodę wedrowuną, ofia-. 
rowarną w tym celu przez „Lwow- 
ski Klub Szachistów“. Nie ulega 
wątpliwości. żę imprezy „podobne 
przyczyną się w wysokiej mierze 
do ożywienia kultu królewskiej gry. 
oraz do wytworzenia  ściślejszego 
kontaktu między szachistami w na- 
szyn grodzie. 

Turniej szachistek odbędzie się 
niebawem w Wiedniu. Gros uczest- 
niczących pań rekrutować się bę- 

iczię z przedstawicielek Niemięckiej 


13 

14. 

15, 5 : 

16. p, 
17. 

18. 

19. 2 

20. 

(pozostaje w łącz- 
ności z posunię- 


NOTATKI I ODPOWIEDZI. 


na rok 1926. 
26.Kg1—Khk2 2. Ge7—h4 | 
WASZE 27. Gh 4 — g 37 
28. K h2 — hı 28. č h7—h5 
2.Wd5XxX c5 2 Wc8xcó 
30Hc2xX€5 30.Gg3—f2 
3.Wgl= fl 3. Hg6 —g3 
32. Hcö- d54  322Kg8—h1 | 
33. H d5 x b T- 33.Kh7 — hő 
34H b7—e7 34.,W18—g8 
35. He 7 — 164 35.Wg8— g6 
36. H 16 — n 84- 36.K h 6 — g5 
37. H h 8 — d 8-- i 
(tu należało wy- i 
korzystać błąd zna- 
komitego przeciw- 
nika —  okolicz- l 
ność nie nadarza- 
jąca się często — 

i grać Gb 2 — a3, 
co prowadzitoby 
do zwycięstwa, ale 
nasz wybitny zre- 
szfą szermierz jest 
juź zahipnotyzowa- 
ny myślą o zremi- 
zowaniu partji). 37. Kg5—hü 
38 Hd8 - f&- 38.Kh6 — h 7 
39. H f8 — 17 39.Kh7 — h6 
40. H f7 — £8-- 40.Kh6— h7 
(remis). 


Austrji, pozatem partycypować b 
dzie w turnieju jedna reprezentantk? 
Szwecji i jedna z Niemiec. — CH 
nie byłoby: u nas we Lwowie 
podobnego możliwe? i 
Przybysz z Warszawy. Jesteś 
stanowczo przeciwni  jednostr 
nym zmianom międzynarodo i 
regui szachowych i nie widzimy |, 
tem nic patriotycznego. Zmiany t3, 
kie byłyby źródłem przeciągłyć | 
nieporozumień, a pozostawiałyby po j 
nadto w pewnej sprzeczności e d | 
nością nas wszystkich do godt“ 
nas reprezentacji we wielkich: Św” 
towych turniejącii. , 
Korespondencje w sprawach sis 
chowych prosimy adresowa % 
Redakcji „Kurjera  Lwowskieg 


„Dział szachowy“. 
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»KURJER LWOWSKI“, poniedzialek, 18 stycznia 1926. 


Pol 


Wcale nie wesołe horoskopy. 
ska nie otrzymała żadnych ofert na pożyczkę zagraniczną. 


Bankers Trust milczy. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


, l Warszawa, 16 stycznia, 
W związku z pogłoskami o roz- 
maitych ofertach jakie rzekomo ze 
Strony różnych instytucii finanso- 
wych europeiskich napiynęły pod 
adresen rządu polskiego, z propozy- 
Sjami udzielenia pożyczki, wicepre- 
zes Banku Polskiego p. dr. Mtynar- 
z oświadczył w wywiadzie dzien- 
5 arskim, iż pogłoski te nie odbo- 
siadają rzeczywistości. Po dzień 
+ Słejszy nie wpłynęły żadne ofer- 
+Y, a tem samem nie jest prawdą ja- 


koby oferta francuską dawała nam | 


p e warunki, niż te na jakich to- 
4 SIĘ pertraktacje z Bankers Trust: 
ję a z Bankers Trust nie po- 
ion ed tak daleko, aby 
dol y yio mówić o szczegóło- 
2 warunkąci. 
icjalnie oświadczogo ze strony 


—==—0 0X 


rządu, iż Polska reflektuje na po- 
życzkę 160 milionów dolarów. 
Bankers Trust przyjął to milcząco 
do wiadomości, rezerwując sobie 
dacyzję aż do chwili zbadania na 
miejscu przez upełiiomocnionych 
przedstawicieli sytuacji i przyszło- 
Ści rozwoju voiskiego monopolu ty- 
toniowego. Dotąd Bankers Trust 
żadnej decyzji swei nie zgłaszał. 
Prof. Kemmerer wbrew pogłoskom 
przybył do Polski nie w związku z 
temi rokowaniami, lecz jedynie. aby 
wyrobić sobie opinię o sytuacji fi- 
nąnsowej i gospodarczej Państwa. 
Uczynił to na zaproszenie rządu pol- 
skiego, który dąży do tego, aby raz 
zagranicą w stosunku do Polski 
przestano operować niewiadomemi 
i oparto się na fachowych obiniach. 


P. Studziński zostanie wojewodą lwowskim 
lub krakowskim. 


k Warszawa, 16. 1. (AW). W awiąz-; nistrów, p. Studziński ma otrzymać 


u z projektami oszczędnościoweni | nominację na stanowisko 


S asowania st 
rz +. 3 z 
a stanu przy prezydjum Rady mi- 
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tje wd- 


anowiska podsekrcta- | dy krakowskiego lub lwowskiego. 


Interwencja rządu u przemysłowców 


w sprawie obniżenia cen. 


Warsząwa, 


mini Ę 
nk PE skarbu odbywały. się 
mysi 2 przedstawiciglami Prze- 
h, ceitentowego. papiernicze- 
Ro, cellulozo A 
W o Spriwi A 
sra: Pere nadmiernego podwyż- 
aa TA tych towarów. Przed- 
zgodzi  ZPmYsłu cementowego 
3.50 iy- SR na obniżenie cen z 
ie ś Zł. za 100 kg. dla instytucji 
'Stwowycj į samorządowych, a 
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wego i Cukrowniczęgo, 


16 stycznia. (AW.). W | 7.50 zł. dla innych. 


Przedstawiciele cukrowni oświąd- 
czyli, że nie podniosą cen cukru. 

Z reprezentantami przemysłów 
papierniczego i cellulozowego zosta- 
ły ustalone podstawy porozumienia. 
W dniach najblizszych mają się od- 
być rokowania z przedstawiciełamł 
innych gałęzi przemysłu, w których 
ceny zostały podwyższone. 


Komisja dla uproszczenia bivrowości. 


Ze Lwowa został powołany starszy radca skarbu. 
(Telefonem od nasze go korespondenta). 


B Warszawa, 16 stycznia. 

l aa dokonania reorganizacji biur 

wo OSZCZENIA biurowości rząd po- 

ał komisję, w skład której we- 

R p Chonzymski, maczelnik wy- 
administrącji województwa 


XO OX 


poznańskiego. p. Fijaś, st. r. skarbu 
wę Lwowie oraz p. Robaczewski, 
kier. eksp. kom. rzadu w Warsza- 
wie. Komisja urzęduje w Prezydium 
Rady ministrów w Warszawie. 


Szajka fałszerzy banknotów w Przemyślu. 


(Od naszego korespondenta.) 


wik Przeinyśl, 16 stycznia. 
ięzienia tut. sądu okręgowe- 
Pa Wiono czarnogiełdziarza A. 
aa s który wraz z niejakim J. 
"szą steinem, jest mocno podej- 
8 = o Puszcząmie w obieg tałszy- 
Aż Pręt Poprawianych bankno- 
studołarowy ch i 20-złotowych. 
Beck jest już oddawna nie w zgo- 
aie z prawidłami uczciwości kupi 
kiej, <o się bardzo jaskrawo ujaw- 
doj, w okresie gwałto wiej zwyżki 
olara, w czasie której przypadła 


POLSKA POKONAŁA 
„W HOCKEY'U NA LODZIE, 
Davos, 16 stycznia. (PAT). Za- 

ak w hockey'u na lodzie: Czecho- 

oWacja pokonała Anglię 2:1 (1:0). 
ustia Pokonała Anglię 3:1 (1:1). 

e a owacja pokonała Szwajca- 

PA W ką towarzy= 
g Ska pokonała Hiszpani 

stosunku 4:1 (2:1). 6 x 


mu intratna rola iednego z królików 
tut. czarnej giełdy na Płacu na Bra- 
mie. — Wówczas też pojawiły się tu 
sprytnie iałszowame banknoty dola- 
rowie, a prócz tego rzucono ma ry- 
nek dolary prawdziwe, tylko „Mao- 
prawiione* z „2“ na „100% oraz zu- 
pełnie fałszywe 20-złatówki. 

Wedle niewątpliwych poszlak, ma 
się do czynienia z dobrze zorgani- 
zowaną Szajką fałszerzy, która ře- 
gularnie podejmuje swą działalność 
w czasie gorącziki na giełdzie, 

poe 


HISZPANJE | OTWARCIE MIĘDZYNARODOW. 


INSTYTUTU WSPÓŁPRACY UMY- 
SŁOWEJ. 

Paryż, 16 stycznia. (PAT.). Dziś 
w obecności prezydenta republiki 
Doumergue'a, członków rządu oraz 
grona wybitnych osobistości odbyło 


Zaostrzenie kontroli 


(Telefonem od nasze 

Warszawa, 16 stycznia. | 

Swego czasu „Kurjer Lwowiski” | 
doniósł, że opracowaną będzie usta- 
wa o nadzoczę nad bankami. Istot- 
nie wczoraj wpłynął do laski mar- 
szałkowskiej projekt  nowelizu ący 
rozporządzenie Prezydenta Rzeczy- 
kospolitęj z dnia 27. XII. 1924 odno- 
szącę się do kontrołi nad bankami. 

XO O: 


rządowej 
nad bankami. 


go korespondenta). 

Zaostrzona ustawa ma na celu za- 
pobieżenię nadużyciom walutowym 
i spekulacji bankowej. Przewiduje 
ona katy do 6 tygodni i 5000 zi. 
grzywny. 

Odpowiedzialności podlegają rów- 
nież kierownicy winni zamiędbania 
nadzoru. Ustawa wchodzi w życie w 
3 dni po ogłoszeniu. 

x 


Przemysłowcy łódzcy domagają się 
zamówień rządowych. 


(Telefonem od nasze 
Wańszawa, 16 stycznia. 

Minister skarbu p. Zdziechowski 
piszysął dziś deleggacię Związku prze- 
mysłowców z Łodzi, która przed- 
stawiła mu prośbę, aby rząd udzie- 
lił zamówień przemysłowi włókien- 
E UOTA A „zby PÓL, ETS r AETA O 


Walka o 1i-proc. dodatek 
drożyźniany. 
Warszawa. 16 stycznia. (AW.). W 
poniedzialek 18 bm. odbędzie się 
posiedzenie zarządu 6 oddziałów 
Związku zawodowego pracowni- 
ków miejskich i zakiadów użytecz- 
ności publicznej, — reprezentujących 
ogółem 7.000 robotnigów, w celu 
wydania zarządzeń na wypadek od- 
mowy przez magistrat warszawski 
wypłacenia 11 procent dodatku dro- 
żyźnianego. Ostateczny termin od- 

powiedzi upływa dnia 20 bm. 

— pom 

Gabinet niemiecki jeszcze 

nie jest złożony. 


Berlin, 16 stycznia. (PAT.). Roko- 
wania kanclerza z przedstawiciela- 
mi stronnictw w sprawie uuworzeria 
nowego rządu, dotychczas nie dały, 
żadnego wyniku. Pomimo wczioraj- 
szego oświadczenia dessłera, do- 
tycnczasowego ministra Reichs- 
wiehry, ustąpienie lego nie jest je- 
szcze ostatecznie postanow.one. Do 
obsadzenia teki min. spraw wewn. 
dotychczas jeszcze nie przyszło. 


UGT" 


BENESZ O UZNANIU SOWIE. 
TÓW DE IURE. 

Praga, 16. 1. (AW). Na dzisiejszem 
posiedzeniu rady gabinetowej mia. 
Spraw zagr. Benesz referował spra- 
wę fałszerstwa banknotów na Wę- 
grzech i zawiadomił o rychłem u- 
znaniu Rosji sowieckiej de iure. 

manana || | zma 

JESZCZE JEDEN ARCYKSIĄŻĘ 

FAŁSZERZEM. 

Wiedeń, 16 stycznia. (PAT.). „Die 
Stunde“ donosi, że nici afery fąłszo- 
wania banknotów prowadzą do oto- 
czenia arcyksięcia Fryderyka, przy- 
czem skompromitowany ma być je- 
go prywatny sekretara Meyer. 


Wiadomości telegraficzne. 


= Pomoc dlą bęZrobotnych pra- 
cowników umysłowych. Na zasiłek 
dla tych pracowników, otrzyma w 
bież. miesiącu obwód lwowski 150 
tysięcy zł. Przemyśl 2.000 zł., Dro- 
hobycz 5.000 zł. a Stanisławów 2500 
zł. Na styczeń wyznaczono na ten 
cel ogółem 183.000 zt. 

= Zmniejszenie subwencii na że- 
glugę, Ze względów oszczędnościo-= 
wych uchwalono zmniejszyć sumę 
subwencji na żeglugę z- 290.000 zł. 
na 200.000 zł, 


go korespondenta), 

niczemu. P. min. Zdziechowski obie- 
cał przychylnie rozpatnzeć przed- 
stawione mu postulaty, uzależniając 
jednak swą decyzię od tego, aby 
dalsze redukcje robotników zostały: 
wstrzymane. 
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DR. SADOWSKA ZNOWU 
SKARŻY. 
(Telefonem od naszego korespond.) 
Warszawa, 16 stycznia. 
Dziś rozpoczęła się rozprawa 
przeciw Stanisławowi Wołowskie- 
mu, oskarżonemu o głośną swego 
czasu Sprawę  rozpowiszechniania 
oszczerczych wieści o znanej w 
Warszawie dr. Sadowskiej. Sprawę 
— mimo sprzeciwu oskarżonego — 
sąd uchwalił rozpatrywać. 
„PREMIER“ PRZYRZEKA LO- 
JALNOŚĆ. 
(Telefonem od naszego korespoad.) 
Warszawa, 16 stycznia. 
W związku z: nabyciem przez gru- 
pe francuskich akcjonarjuszy: znacz- 
niejszych udziałów Tow. „Premier“, 
udała się do min. przemysłu i hamdlu 
delegacja. złożona z p. Boncenne 
jako delegata rady nadzorczej oraz 
generalnego dyrektora p. Hłaski, 
która oświadczyła, że polityka go- 
Spodarcza towarzystwa prowadz- 
na będzie zgodnie z interesem Pań- 
stwa i że prosi o poparcie w tym 
kierunku. 
—MO—— 


PADEREWSKI CZŁONKIEM AKA- 
DEMJI SZTUK PIĘKNYCH. 
Paryż, 16 stycznia. (PAT.). Pade- 

rewski wybrany został członkiem 

paryskiej akademii sztuk pięknych. 


S m 
Różne. 

X Wilki na przedmieściach Wilna. 
Plaga wilków w Wileńszczyźnie! 
tlrzybrała zastrąszające rozmiary. 
Wilki podeszły już pod samo Wilno 
i grasują na przedmieściach. 

- Temperatura człowieka wyno- 
si przeciętnie 36.9” C., jest inna nie 
tylko w każdej części ciała, ale i w 
każdej porze dnia. Najwyższą jest 
zwykle między 5—8 po południu, 
najniższą między 2—6 nad; ranem. 

-r Piece kieszonkowe noszą ze 
sobą w Japonii nawet dzieci do 
szkoły. Podobne są one (t. zm. piece) 
do naszej papierośnicy. Wnętrze 
grzejącego naczynia wypełnione 
jest sproszkowianym więglem z lo- 
dyg konopianych, potasu i tłuszczu. 
Japończycy są chudzi i mali, skut- 
kiem czego wystarczą im piecę kie- 
szonkowe. Ale według tego moża- 
by obliczyć, ile takich kieszonko- 
wych piecyków musiałaby zabrać 
niejedna dostojna matrona, prowa- 
dząca córke na bal reprezemtacyłny. 


8 ę Dziś: rzym.-kat. 
TUCPN 2 po 3 Kr., gr.-kat. 
R r N. p. Boh. 
utro: rzym.-kat. 
NIEDZIELA Peaki Piotra gr. 
kat. + Nawecz. B. 
—oi 
REPERTUAR TEATRÓW 
MIEJSKICH. 


TEATR WIELKI. 

Niedziela o 3 popoł. „Faust“. Wy- 
stęp M. Saleckiego. Ceny zniżone popo- 
łudniowe k 

Niedziela o 7:30 wiecz. „Żółta ręka- 
wiczkaą“, 


TEATR NOWOŚCI 
Niedziela o 3.80 pop. „Dzikus“. Ce- 
ny zniżone popoł. 
Niedziela o 7:30 wiecz. „Marjetta*, 
—0-— 


RYPERTUAR TEATRU MAŁEGO. 
Niedziela „Urwis* Ceny popularne. 
Poniedziałek „Hau-Hau*. 


——. 

CO GRAJĄ DZISIAJ W KINIE: 
Apollo: „Wampiry Warszawy”. 
Ghimera : „Pat i Patachon* jako cyr- 

kowcy. 

Law: „Wampiry Warszawy”. 
Palace: „Trzy kobiety* 
al p AB 

— Teatr Wielki, daje dziś na po- 
południowe przedstawienie, po ce- 
nach zniżonych operę „Faust w 
pierwszorzędnej reprezențac ze- 
społu muzycznego. W partii tytuło- 
wej Fausta wystąpi poraz pierwszy! 
na naszej scenie tenor adery war- 
szawskiej, p, Mieczysław Salecki. 
Dziś i jutro wieczorem ukaże się 
dramat Bakonyi'ego „Żółta ręka- 
wiczka”, | 

— Teatr Nowości daje dziś po raz 
pierwszy na popołudniowe przeł- 
Stawienie Po cenach zniżonych ko- 
medje Stef. Krzywoszew skiego „Pan 
Minister“. — Wieczorem ukaże się 
atrakcyjna operetka „Marietta“ — 
koncertowo grana piczez wszystkich 
wykonawców ról. 

— „Hrabina Marica“, operetka 
Kalmana, wielka atrakcia zeszło- 
rocznego sezonu, ukaże się w dniu 
jutrzejszym w poniedzialek, z goś- 
cinnym wystądem p. Heleny, Miłow- 
skies. 

— „Kredowe koło”, głośna sztuka 
Klabundą, rewelacyjna nowość re- 
pertuaru wszystkich _stołecznyci 
scen zagranicznych, będzie wysta- 
wiona w Polsce po Taz pierwszy na 
scenie lwowskiej Teatru Wielkiego 
w końcu bież. miesiąca, w insceni- 
zacji reżysera p. Żyteckiego, w zu- 
pełnie nowej stylizowanej oprawie 
dekoracyino-kostjumowei p. Balka. 

— Premjera „Hau - Hau“, sztuki 
angieiskich autorów, którą zobaczy- 
my poraz piorwszy we Lwowie w 
Teatrze Małym w poniedziałek, za- 
powiada się jak railepiej. Dyrektor 
Czarnowski, który wyreżyserował 
sztukę, gra w niej „cdną z głównych 
ról. 

— Dochód ż „Podwieczorku*. O- 
trzymujemy następujące pismo Z 
prośbą o umieszczenie: Dzięki po- 
parciu Szanownej Redakcji tudzież 
raniom Meli Grabowskiej i Heleny 
Rapackiei panom Wyrwiczowi i 
Sozańskiemu, a przedewszystkiem 
paniom dyr. Barwińskiej i red. Szen- 
derowiczowej przyniósł onegdayszy 
„Podwieczorek, urządzony w sali 
Sokoła-Macierzy czysty dochód w 
kwocie 433 zł., które przesłano naj- 
biedniejszym członkom Powsz. Sto- 
warzyszenia Emerytów państw., ko- 
tei i wojskowych — za ca wszyst- 
kim paniom i panom, którzy gorliwy: 
wzięli udział w urządzeniu powyż- 
szego przedsiębiorstwa „Bóg Święty 
zapłać!” 


„KURIER LWOWSKI", 


KRONIKA. 


Mówią, że... 

znowu ludzie się £udzili, 
iż po spadku dolara spadną również ceny 
towarów. 


tymczasem ceny te nie tylko nie spadty, 
ale niektóre rzeczy drożeją z dnia na dzień. 
Obecnie jeszcze przychodzi podwyżka cen 
artykułu tak niezbędnego, jakim jest cukier! 
Naturalnie ponieważ cukier pójdzie w cenie, 
również i inne artykuły podrożeją. A ka- 
żda podwyżka odbija się przecież w pierw- 
szym rzędzie na urzędniku! Ciekawe jest 
teraz co na to powie nasz sławetny Urząd 
statystyczny w Warszawie, czy znowu na 
pierwszego urwie kilka złotych z żebraczych 
pensji?! Tylko patrzeć kiedy wszystkie 
sklepy podniosą ceny, bieda będzie jeszcze 
większa i większe przygnębienic. „Nigdy 
nie jest tak żle, żeby nie moglo być go- 
rzejś — powiada przysłowie. Więc też nie 
pożostaje nam nic innego tylko cieszyć 
się, iż... jeszcze nie żywimy się korzonkami 
i korą drzewną! To także jest pociecha! 
Tylko na jak długo jej wystarczy? rrr. 
> 


— Gościnny występ Niny Pawlisz- 
czewy i Feliksa Parnella. Swietna 
para mistrzowskich tancerzy Nina 
Pawliszczewa i jes partner Feliks 
Parnell. odbywszy tryumfalne tour- 
née. po Europie i Afryce — wystąpi 
z gościnnym występem we Lwowie. 
Występ ten wzbudzi z pewnością 
zrozumiałe zainteresowanie w mi- 
łośnikach sztuki i piękna maszego 
miasta i będzie wielką atrakcią se- 
zonu. Bliższe szczegóły na raze są 
trzymane w tajemnicy. Część do- 
chodu przeznaczona na fundusz Ligi 
Morskiej i Rzeczneł. 1084 

— Karnawał tegopoczny we Lwo- 
wie zapowiada się nieszczególnie. 
Zdaje się, że nastąpiło otrzeźwienie 
z powodu czasów bardzo fatalnych. 

Dotychczas odbył się: tylko) jeden 
bal reprezentacyjny, a to bal aka- 
demicki, a zapowiedziane są tylko 
następujące bale (w sałach Kasyna 
i Koła Liter-Artyst.), 23 b. m. bał 
medyków, l-go lutego bał na do- 
chód Ligi Obrony Powietrznei Pań- 
stwa, 13-go lutego bal lub raut pra- 
sy, 9-go lutego bal Dublańczyków. 

Ime towarzystwa urządzające 
bale na cele dobroczynne, wobec 
olbrzymich kosztów połączonych z 
urządzaniem balów — w obawie de- 
ficytu, zrezygnowały w tym roku 
właśnie z urządzania balów. 

W Warszawie bale i dancingi nie 
udają się — tem mniej na! prowincji. 

— Wiec prawników w sprawie 
magisterjatu į ordynacji adwokac- 
kiej b. zaboru austriackiego zwoła- 
ny staraniem Bibłtotek! Słuchaczów 
Prawa Umiw. J. K. cdbędzie się w 
poniedziałek, 18 b. m., o godz. 18 w 
sali IM. (T. p.) Uniw. J. K. mrzy ul. 
Marszałkowskiej. Ze wzgledu na 
ważne sprawy! obecność wszvstk*ch 
prawników nowego typu konieczna. 

— Z powodu rekonstrukcji mostu 
w dniach 21 oraz 22 bm. na odcin- 
ku Tarnopol Podwo!oczyska prze- 
wóz osób przy pociągu Nr. 219 od- 
chodzacym z Tarnopola o godzinie 
14 min. 10 oraz przy pociągu Nr. 
220 odchodzacym z Podwołoczysk 
o godz. 11 min. 44 odbywać się be- 
dzie przez przestadanie w klm. 495 
miedzy staciami Borki Wielkie i 
Maksymówka. Bagażu (poza baga- 
żem ręcznym) i posyłek nadzwy- 
czajnych w powvższvch dmiach do 
wspomnianych pociągów  iprzyjmo- 
wać sie nie będzie. 

— Sprostowanie omyłki druku 
we wozorajszym numerze, w art. pt. 
„Z życia młodzieży”. Odnośne zda- 
nie opiewać ma: „Wreszcie ostatnia 
awantura... urządzona... przez byłe- 
go „komiltona* korporacji „Leovo- 
la“, którą autor artykułu w „Sło- 
włe Polskiem* wważa za najlepsze 
rod względem ideowym. 
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pomiedziałek, 18 


Wszelkie kwoty pod adresem Ad- 
ministracji „Kurjera Lwowskiego“ 
przesyłać należy przeakazam paczto- 
wym, aż do podania nowego nume- 
ru P. K. 0. — Pieniadze przesyłane 
na dawny numer P. K. 0.. nie będą 
uznane. 

NO iza 


Z targu. 


Lwów, 17 stycznia. 

Ceny nabiału: 1 l. mleka 30—40 
gr. l kg. masła 5—6 zł., 1 kg. sera 
1202 

Jaja po 18—20 gr. 

Jarzyny: 1 kg. ziemniaków 10 gr-, 
buraków 20—25 gr. marchwi 20—30 
gr., cebuli 40 gr., kapusta po 15—20 
groszy. 

Owoce: 1 kg. jabiek 40 gr. — 1 
zł., cytryny po 10—15 gw. sztuka. 

ana 


—— Nowa taryfa na mięso, tłuszcze 
i wędliny. Województwo zatwierdzi- 
ło następującą taryfę: Mięso woło- 
we I kat. kg. 1.50 zł, bez kości i za 
polędwicę 1.80; H kat. 1.20 i 1.44; 
IH kateg. L zł. i 1.20; mięso wieprzo- 
we z 10% dokładjką 2.20, bea do- 
kładki 2.40: cielęcina przednia 1.40, 
tylna 1.60; baranina 1 zł. Tłuszcz 
I kg. smalcu 3.50, sądła 3.10, słonina 
cienka 2.80, gruba 3.50. Szynka i 
polędwica 4.40, kiełbasą do gotowa- 
nia 2.80, do smażenia 3 zł. 


— Wstydzi się swego mazwisłkta. 
Dnia 15 b. m. nieznany złodziej usi- 
rował włamać się do wystawy! re- 
stauracyjnej P. Tennenbauma, przy 
ul. Gródeckiej 1. 138. Zanwnważbtwy 
przez. kelnerów rzucił się do u- 
cieczki i strzelił z rewolweru do 
ścigających go przechodniów. Zo- 
stał wreszcie przylirzymany przez 
posterunikkowego Kuczkę, poczem o- 
sadzońo go w wiezieniu, Nazwiska 
swego nie chce podać. 


—0)00—— 


BAL LOTNICZY. 


Lwów, 17 stycznia. 

Jak już donosiliśmy: Woiewódzki 
Komitet Ligi Obrony Powietrznej 
Państwa, którego piękną i pozytecz- 
ną działalność na polu rozwoiu lot- 
mictwa śledzi społeczeństwo nasze 
z zainteresowaniem, organizuje bal 
na cele LOPP. Przygotowania po- 
stępują raźno naprzód. Komitet Paa 
pod przewodnictwem m. L. Garapi- 
chowej wraz z Komitetem Panów 
pod przewodnictwem pułk. ©. Peri- 
niego i dr. O. Linka pracuią nie- 
zmordowanie. Szlachetny cel, pięk- 
na tradycja zabaw LOPP. niewątpli- 
wię ściągną dnia 1 lutego do sal Ka- 
syna i Koła lit. art. szerokie sfery 
towarzyskie naszego miasta. 

—0010)— 


Aresztowanie dwużeńca 
we Lwowie. 


Lwów, 17 stycznia. 

Dnia 12 b. m. doniósł policji urząd 
parafialny przy cerkwi św. Jura we 
Lwowie, że dma 26 grudnia 1925 
zawarł w tej cerkwi związek mal- 
żeński Onufry Bram z zawodu 
szewc, z Florą Gulej. Bram uzyskał 
ślub ma podstawie metryki Śmierci 
swej pierwszej żony Karoliny, z do- 
mu Tom. 

Dnia 29 grudnia 1925 r. ziawiła 
się w tym urzędzie Katarzyna Bram 
i udowodniła, że jest drugą Ślubną 
żona Brama, z którym jednak od r. 
1920 nie żyje. 

Brama, który przyznał się do wi- 
ny  areszkowano i odstawiomo do 
wiezienia sądu karnego przy ulicy 
Batorego. 

d —00—— 


stycznia 1926. 2 


Co się stało w mieście Í 


— Nagły zgon. Wczoraj o godz 
12 zmarł nagle na udar serca Abra i 
ham Rappaport: zam. przy ul. Pam 
nieńskiej 1. 34. Śmierć zaskoczyła $0 
na ul. Piastów- 

— Pożar w Kleparowie. Wczorił 
o godz. 2.15 w nocy w Kierarowić 
l 253 w zabudowaniach Michała J0 
zefka wybuchł pożar z powodu WA 
dliwej budowy komina. Zanim przy” 
była straż pożarna dom mieszkalny: 
spłonął doszczętnie. Szkoda znac% 
na. Ofiar w ludziach nie było. 

— Pożar w Pasiekach Łyczakow” 
skich. W Pasiekach Lyczakowskieh 
i. 40 w zabudowaniach Stanisława 
Mariańskiego wybuchł wczoraj o $ 
7.45 pożar, który wezwana straż pó” 
żarna ugasifą. Wielkość szkody A 
razie nie ustalona. | 

— Aresztowano Ludwika Gac% 
kowskiego za kradzież srebrnej za 
stawy stołowej w fabryce „Stop 
za rogatką Janowską. j 

— Kradzieże i włamania. Janowi 
Szczepanikowi stud. politechniki, z4% 
mieszkałemu przy; ul. Kulpa” 
kowskiej l. 59, skradziono w nocy * 
13 na 14 b. m. z zamkniętego mies% 
kania garderobę wartości 565 zł 
Inż. Marcinowi Maślance, zam. przy 
uł. Sadownickiej l. 37, w nocy z I$ 
na 14 b. m. skradziono z mieszkanie 
rewolwer wartości 100 zł.; K. Fuci 
sowi, praktykantowi handlowesmi: 
w czasie pobytu na głównej poczcií 
wytkiąginięro z kieszeni palta 110 zł 
Hieronimowi Kowałeczce wykra- 
dziomo z kieszeni marynarki w ka 
wiarmi Griissa przy ul. Gródeckie! 
zegarek srebrny wartości 180 złe 
Stefania Szewczak służąca zame 
przy ul. Zyblikiewicza: 40 doniosia 
policji, że plutonowy 26 p. p. Stani 
sław Dobosz, skradł jei garderob? 
wartości 1885 zł. (?!) i zbiegł w nie” 
wiadomym kierunku; Zarząd Elek" 
tnowni miejskiej na Persenkówc? 
doniósł policji o większej kradzież) 
drzewa buduicowego; z mieszkanie 
Zofii Bruch, zam. przy ul. Jablo” 
nowskich l. 10, skradłi nieznani złe” 
dzieje garderobę wartości 600 zi:- 
w nocy z 15 na 16 b. m. włamali sić 
nieznani złodzieje do sklepu galan“ 
teryjnego N. Bleiweisa przy ul. 274 
marstynowskiej i skradli bielizna” 
wartości 500 zł. Jako podejrzanegi 
o dokonanie tej kradzieży: aresto 
wano Józefa Matuszka dozorowczi 
złodzieja. | 

—- Znaleziono w wozach mieżskićć 
kolei elektrycznej: cwikier, pasc% 
torbę na akty, notes, legitymacji 
wstępu na tor łyżwiarski, zamek dî 
drzwi 
Z OT 


Humor. 


NIESZKODLIWE CORPUS 

i DELICTI. 

Żona spostrzega na rękawie ng‘ 
jakiś włos: obrażona bierze do f* 
ki i pyta groźnie: 

— Słuchaj Jerzy, co to ma m^ 
czyć? 

— Ależ, moje złotko, nic sobie * 
tego nie rób. To nie jest włos KO 
biecy, bo tak długiego włosa 15 
znajdziesz dziś za żadne skarby. 


WŁAMANIE. 

Student. zjawia się w policji i W” 
ła: 

— Ludzie ratujcie. Złodzieje wia 
miali się do mego pokoju t skradł 
ný 53 przedmioty. 

— Czy może Pan zaraz wymie 
te przedmioty szczegółowo? 

— Owszem mogę. Jedna talja K 
do gry i jeden korkociąg. 
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„KURJER LWOWSKi*, poniedziałek, 18 stycznia 1926. 


Kurjer ekonomiczny. 


` Delegacia związku przemysłu 
włókienniczego w Łodzi domagała 
SIĘ od ministra handlu i przemysiu 
Drzyspieszenią zamówień  rządo- 
Wych dla wojska. 


Zakaz wywozu owsa. Minister 
Spraw wojskowych wysłąpić ma z 
wnioskiem o wprowadzenie zakazu 
wywozu owsa. którego brak może 
na wiosnę spowodować trudności 
W zaopatrzeniu armji polskiej. 

" Niemieckie dostawy repańacyine 
koksu dla Francji. Według fran- 
tuskich statystyk Niemcy dostar- 
Czyły Francji w r. 1925 na komto 
tęparacyjne 3.206.957 ton koksu (w 
t. 1924 3.987.212 ton). W styczniu 
1926 r. przeciętna dzienna dostawa 
koksu niemieckiego dla Francji wy- 
tosi około 19.000 ton. 


` Statystyka budowy okrętów. W 

1. 1925 światowa cyfra tonaży okre- 
towych była najniższą od r. 1919. 
a pierwszen miejscu stoi Anglia 
tórej tonaż budujących się okrętów 
Wynosi 895.000 ton, czyli o 412.000 
ton mniej aniżeli w roku poprzednim. 


Włochy stoją na drugiem miejscu, 
{309.000 ton), dalej idą Niency 
34.000), Francia (167.000 ton), Ho- 

dja (108.000 ton) i Ameryka 


105.00 ton). Razem w budowie znaj- 
uje się 23 nowych okrętów o po- 
Jemmości 10—20.000 ton, 10 o po- 
i€mności przeszło 20.000 ton. Część 
Tobót wykonuje się w Anglji. część 
W Irlandii. 


„, Zmniejszenie zapasu Złota w 
szwajcarskim Banku Narodowym. 
Eug statystyki Szwajcarskiego 
Sanku narodowego w r. 1925 było 
„3 mil. złota w obiegu, tak, że za- 
«8 zota, który z końcem r. 1923 
aYmosił 537.1 milj. obniżył Się na 
7 i milon, O tę samą kwotę pomniej- 
e" się obrót banknotów. Pokrycie 

złocie banknotów szwajcarskich 
Wynosi 52.2 procent, podczas gdy z 
%ońcem roku 1924 wynosiło 55.4 
Mrocent. 


» 


„  Konierencja kolejowa, W Stani- 
slawowie odbył się od 11 do 14 bm. 
zd kierowników dziąłów przewo- 

Owych wszystkich dyrekcjt kolejo- 
Wych w Polsce. Zjazd miał na celu 
izgodnienie i ujednostajnienie prze- 
„u i postępowania w kolejowej 
x bie przewozowej a dalej wpro- 
wadzenie udogodnień i ułatwień w 
i „zględnieniu interesów koleji jak 

Vczeń sfer przemysłowych i han- 
ch. „Po obradach zwiedzili 
sj elnicy ziazdu zakłady przemy- 
we w Stanisławowie i okolicy, w 
tm kopalnie Tespy w Kałuszu. 


. OBROTY PRYWATNE. 
tr czoraj tendencja zwiżkowa. 
ót tylko w dolarach. 
d lary amerykańskie 7.55 — 7-56; 
Mary kanadyjskie 7.35 — 7.40. 


0- 


PÓŁNOCNO-EUROPEJSKI 
TRUST DRZEWNY. 


Do niedawno założonego przez 
„, edzkie i finlandzkie firmy eks- 
i "© północno - europejskiego 
ob tu drzewnego, przyłączyły się 

„SEMI firmy czechosłowackie, zą- 

"erzają przystąpić również i firmy 
„-WSkie, W Rydze poruszono pro- 
kepo ženia Zwiazku bałtyckich 
| aulterów drzewnych, któryby 


R w: è EA i k 

0 w przyszłości przyłączyć miał 

i ERA DÓlnocno - europeiskiego, 
Uhry 

„ryby 


z objął całą Europę północną 
U «hodnią i dyktował warunki han 
Tzewem w całej Europie. 


OBNIŻENIE CEN NAFTY. 

Warszawa, 16. 1. (AW). Na wczo- 
rajszem posiedzeniu zjednoczenia 
gospodarczego rafineriji olejów mi- 
neralnych uchwalono obniżenie od 
16 b. m. ceny nafty o 4 zł. za 100 
kg. loco skład. W związku z tem 
kartel postanowił obmiżyć cenę va- 
fineryjna na 43.70 zł. w beczkach 
i cysiernach. Krok ten należy powi- 
tać jako jeden z pierwszych obja- 
wów obniżenia cen w hurcie. Cena 
składowa wynosić będzie 48 zł. za 
100 keg. netto skład. 


Kurjer lotniczy. 


Lwów, 17 stycznia. 
Śmiałe przedsięwzięcia. 


Dwóch młodych Norwegów po- 
wzięło pian wycieczki powiedrznej 
aparatem lotniczym Fokkera, kupio- 
nym w Holandii, do bieguna półno- 
enego. Śmiali lotnicy chcą startować 
na wyspie Nowaia Zemlja i przele- 
cieć ponąd biegunem do Alaski, to 
jest przestrzeń niemuniejszą, niż dwa 
tysiące mil. Podróżnicy ci nie mają 
żadnego naukowego celu przed so- 
ibą, ale jedynie awanturniczą wypra: 
wę. Fachowcy mnie wróżą przedsię- 
wzięciu powodzenia. 

Z Horten w Norwegii startował 
ubiegłej soboty hydropłan o 225 PS 
w kierunku Spitzbergen. Przedsię- 
wzięto tę wycieczkę w celu przeko* 
nania się, czy jest możliwe dostać 
się na Spitzbergen drogą powietrz- 
na w zimie, kiedy na północ od koła 
podbiegunowego ciemno jest we 
dnie i w nocy. 

Hydroplan, nieposiadający apara- 
tu telegrafu bez drutu, musiał wyla- 
dować iuż w sobotę o 65 km. od 
Lilihammer z powodu burzy Śnież- 
nei. Pilot statku porucznik Eliassen 
i właściciel aparatu dr. Gross mają 
zamiar lecieć dalej, skoro pogoda się 
poprawi. 

Służba lotnicza duńskiej marynas- 
ki wojennej ogłasza także Śmiałe 
przedsięwzięcie, mianowicie lot do 
Islandiji ponad wyspy Farðer. który 
ma się odbyć w. lecie. 

—— 


LOTY KORSYKAŃSKIE 
THORETA. 

Zmamy pilot framouski porudznik 
Thoret, dokonał na Korsyce wispa- 
niałego lotu. Otóż Thoret wznosi się 
na zwykłym seriowym aparacie ty- 
pu Hanriot H 14, ważącym 1090 
klg. Na wysokości 638 mtr. zamyka 
silnik i nie korzysta z niago przez 
przeszło 3 godziny. W ciagu tego 
czasu Śmiały lotnik wznosi się do 
wysokości 1100 metrów. Dalszemu 
wizmioszemiu się przeszkodziły jedy- 
nie chmury, unoszące się na wyż- 
szei wysokości. Wreszcie Thoret 
„woduje“ na silnie sfalowamej po- 
wierzchni morza. Lot Thoreta po- 
siada nietyjko znaczenie rekordu, 
lecz jest równocześnie dowodem, 
że opanowanie powietrza drogo o= 
becnie opłacane wysiłkiem noto- 
rów, z czasem stawać się będzie 
coraz pewaliejsze. pełniejsze i.. 
tańsze, 


Scena i ekran. 


Nagrodę Griliparzera w Wiedniu 
za najlepszy dramat niemiecki, wy- 
Stawiony,w ostatniem trzechleciu, 
otrzymał zany pisara niemiecki 
Franciszek Werfel za dramat „Inarez 
i Maksymilian“, wystawiohy w tea- 
irze wiedeńskim na Josefstadzie. 


KURJER SPORTOWY. 


SOZEBA EPE AORCCRE 


ZAWODY NARCIARSKIE W FIN- 
LANDJI. 

Jak donoszą z Helsimgiovsu w 
miejscowości Jyvaeskyłae (Fiala1- 
dia) w biegu narciarskim, płaskim 
na przestrzeni 30 kim. awyciężył 
zmany fiński narciarz Lappalainen 
w 2 godz. 30 min. 7 sek. Bieg ten 
odbył się w nader ciężkich wa- 
runkach. 


BIEG SZTAFETOWY W ZAKO- 
PANEM. 

Bieg sztafetowy, urządzony oneg- 
daj w Zakopanem przez S. N. T. T. 
zgromadził na starcie 10 sztafet, 
składających się z 3 zawodników. 

Zwyciężyła sztafeta Oddziału 
Narciarskiego Sokoła zakopiańskie- 
go w składzie: Krzeptowski Audrzej 
I. Czech, Gąsienica-Sieczka w czar 
sie 1 godz. 40 min. 02 sek. Drugie 
micisce zajęła sztafeta S. N. T. T. 
w składzie: Krzeptowski A. l. 
Zeydel i Czech Br. Dalsze miejsca 
zajęły sztafety S. N. T. T. 


ZAWODY NARCIARSKIE 
W SŁAWSKU. 
W dniu jutrzejszym odbędą się 


w  Sławsku zawody narciarskie 
mianowicie doroczny bieg z 
Trościanu, urządzony przez Kar- 
packie Towarzystwo Narciargy. 


Trasa biegu wynosi zwykle około 
12 kilometrów. 


POLSKA REPREZENTACJA 
HOCKEYOWA NA MISTRZO. 
STWACH W DAVOS. 

Do turnieju hockeyowego o mi- 
strzostwo Europy w Davos stanęło 
9 reprczentacyj państwowych, roz- 
grywaiących mistrzostwo w 3 gru- 
pach. W pierwszej gra Anglija, Wto- 
chy i Szwajcaria. W drugiej Au- 
strja, Polska i Francja. W trzeciej: 
Bełgja, Hiszpania i Czechosłowacja. 

Diotychczas rozegrano 2 mecze o 
mistrzostwo: Belgia - Hiszpania 5:0 
i Angilja - Włochy 8:1. Mecz towa- 
rzyski Austria - Polska skończył się 
zniaczriem zwycięstwem Austrii w 
stosunku 13:1. Austrja wygrała głó- 
wnie dzięki kanadyjczykowi Watso- 
nowi. Bramkę dla Polski strzelił 
Tupalski. 

Najnowsze wiadomości podają wna- 
stępujące rezultaty: Szwajcaria- 
Wiłochy 13:0, Czechosłowacja-Bel- 
gda 2:0. 

Pozatem reprezentącyżjna druży= 
nia Polski uległa w mistrzostwie 
Europy — Francji w stosunku 2:0. 
Wynik ten, choć donosi o przegra- 
nei, jest wielka zdobyczą polskiego 
hockeyu. 


Kurjer Radjowy 


PROGRAM RADJOKURCERTÓW 
raza dzi, 


Berlin (505). Godz. 20.30. Nadscen- 
ka kabaretowa. 

Oslo (382). Godz. 21.30. Koncert 
czelisty Yrjö Armas Sen. 

Rzym (425). Godz. 20.40. Fawo- 
rylka opera Donizerti'ego. 

Zurych (515). Godz, 20.15. Koncert 
utworów Korsakowa, Borodiną. Ba- 
cha, Schumana itd. 

Wiedeń (530). Godz. 20.00. Safo, 
tragedja w 5 aktach Griliparzera. 

Praga (385). Godz. 20.00. Wesoły. 
koncert. 

Budapeszt (546). Godz. 20.30. Kon- 
cert skrzypcowy i śpiew. 

Odbiór bajeczny powyższych sta- 
cii dają aparaty radiowe nabyte w 
firmie „Kinofot”, Lwów, ul. 3 Maja 
i I 44 


NAJWIĘKSZE ZDARZENIE 
ZIMOWE. 

Naiwigkszem zdarzeniem tego- 
rocznego sezonu Zimowego, będą 
„Nordiska Spelen“, czyli tak zwana 
„Olimpiada Północy”, które odbędą 
się w Sztokholmie w dniach 6—14 
lutego. W program igrzysk wsch- 
dzą: hookey, curling, wyścigi sanek 
żaglowych, zawody łyżwiarskie 
międzynarodowe, mistrzostwa świa- 
ta pań w jeździe szybkiej i figuro- 
wej na lodzie, strzelanie, wyścigi w 
skikjóringu i t. p. Ponadto odbiędą się 
olbrzymie, międzytnarodowe zawiu- 
dy narciarskie, kombinowane z bie- 
gu i skoku o tytuł „mistrza Półno- 
cy“. Na czele komitetu tych igrzysk 
stoi następca tronu Szwecji ks. 
Gustaw Eryk. 


Z BELGIJSKIEJ PIŁKI NOŻNEJ. 

Według doniesień prasy belgijskiej 
belgijski związek piłki nożnej skupia 
754 klubów ze „skromną“ ilością 
15,000 graczy. Związek tem jest rów- 
nocześnie kierownikiem fachowym 
7 związków piłkarskich w łonie 
armji belgijskiej Wszystkie kluby 
piłki nożnej w Belgii posiadają bo- 
iska. Wyjątek statowią 4 nowe, 
młode kluby (w stolicy Polski jest 
przeciwnie!) Biuro i personel biu- 
rowy belgijskiego związku piłki 
nożnej koszniie rocznie 230.000 frar- 
ków belg. 


OKULISTA 


dr. Leon G rud er, ordynuje 
przy ul. Romanowicza 7, 2s4 
od godziny 12-1, 3—5. 


E OENE E E 


MIEJSKI TEATR WiELR i 


Początok przedstawień o godz. 7'30. 
Niedziela 17 stycznia 1926. 


Żółta rękawiczka. 


Sztuka w 3-ch aktach Karola Bakonyl'ega 
OSOBY : 

Hrabia Robert Tarczay Sosnowski 
Andrea, jęgo żona Barwińska 
l eresa Rybicka 
Baithay, podpułk. huzarów Biełecki 
Urgonasży, major Okornicki 
Jan Lanthay Dobrski 
nami:| Kerekesz Pelńska 
tir. Erw. Borendy jednoro- 

czny w putka huzarów Rzęcki 
Hr. jerzy borendy jeaaoro- 

czny w puiku nuzarów  Koczyrkiewicz 


) porucznicy 


Fekete, sekretarz stanu Zabielski 
Tarnay, deputowany Lewicki 
baron Jan Radnay Stępowski 
Baron erdoescn Reiski 
rkscelencja Kalinowski 
Dr. Niein Locnman 
Lr. Nebenmueller Neuman 
Wachmistrz huzarów Czaki 
Goemboesch, huzar Feriuer 
Jozef, łokaj Przysiawski 


tranciszck kamerdyner 
Rzecz dzieje się wspołcześnie. 
Reżyser: Józał Sosnowski 
-uvo 


TEATR NOWOSCI. 
Ceny  GIAIK0KA>. 
Początek o godz. 7-36. 
Niedziela 17 stycznia 1926. 


© 
Niarjetta 
Uperetka w 3-ch akiach iX. Bodansky'eyu 
15. tlaraut-Wardena., Muzyka Waltera nolis. 
110miacz. Wincentego Kapackiego (synar 
OSUBY : 


Rene di Torelli Kuligowski 
Miarieua, księżna Lavarny Rylska 
Margrabia Paolo Arancini  szosłand 


Antonio uel Fosco, ocnimistrz 


aworu księżnej Lavarny  Szimid 

Nicolo Tromoom, uliczny 
muzykant Tatrzaúski 

Marietta, pomarańczarka Korabtanka 
Lapistrani, dyr, kasyna Kopózyńsai 
ŁasmaDisi Kowalski 
Fieao, kelner Hepenstrer 
Detektyw vzymańsk. 
Kamerdyner I, Bykowski 
Kainerdyner li. Fried 


Rzecz azieje się w Rzymie, współcześnie 
Reżyser: Michał Tatrzańsia. 


10 


IAKARONY 


ES MAT 


oraz 


uyszelirie dodatki do sukierń 
sprzedaje najtaniej 


M. EHRLICHHOF 


MAGAZYN NOWOŚCI DLA PAŃ 


Lwów, ul. Sykstuska 15. 


Telefon 26-43. 


NWYEYTTOETECH ABE 


Wielki wybór 


KILIMÓW GLINIANSKICH Ë 


Wyrobów KOSZYKARSKICH 


poleca najtaniej 


„KILIM GLINIAŃSKI" 


ILs"ÓwW 753 
Filja: Kopernika 23. 


Halicka 5. 


warsa ILAALUIEOWE esV€VIED4MA=* 
pod osobistem kierown. prof. Bogusława Butrymowicza 
Kraków, Studencka 14. 
grzyjmują wpisy na drugie półr. roku szkolnego 1925|26. 
IKuiraea Obejmują: 
1) Kursa małuryczne: gimnazjum klasyczne, numanistyczne, 
neohumanistyczne i matematyczno-przyrodnicze |-roczne 
i 2-letnie. i 
3 Kurs niższej szkoły średniaj w zakresie 4-ch klas. | 
Kurs seminarjum nauczycielskiago |-roczny i 2-letni. | 
S Kurs szkoły handlowej jednoroczny i półroczny. i 
Analogiczne Kursa pisemne wszystkich typów, zapomo- 
cą świeżo przez fachowych profesorów opracowanych 
skryptów, wskazówek i programów nauki, połączone! 
zostały z Kursami zbiorowemi w Krakowie i prowa- 
dzone są przez uczących na powyższych Kursach pro ' 
fesorów szkół średnich równolegle z normalnym to-| 
kiem nauki tychże Kursów. f 
Na kursach „WIEDZA“ udzielają nauki tylko naļ-: 
mybltniejsze siły fachowe gimnazjów krakowskich od 5 do 
6-ciu godzin dziennie. 
pis grona profesorów do przejrzenia w sekretariacie. 
Wszelkie potrzebne podręczniki do dyspozycji ucz-| 
ałów(enic). Dla wojskowych i inwalidów 25 procent opu- | 
«tu. Wszelkich informacji udziela się bezpłatnie. 1815 


OBYWATELE!| 


Pewniekażden z Was, po- 

trzebuje coś z ciepłej bielizny 

i odzieży do sprawienia, więc 

radzimy skorzystać z tej do- 

brej okazji, dzięki której, 

można nbyć pawian pół ceny 
i 


z fabry 
CAŁĄ zmowa wyvrowe TYLKO ZA 45 ZŁOTYCH 


a mianowicie: 3 metry podwójnego mocne:0 kortu na 

ubranie męskie, odcinek dobrego materjał na całą 

zimową suknię damską, 5 metr. dobrej fianeli lub 

płótna na bieliznę, 2 metr. baji na kaftan męski, 

5 metr. barchanu na haleczkę i kafianik damski 
i 3 szpulki nici do szycia. 

To wszystko razem w dobrych gatunkach wysyłamy 
po otrzymaniu listownego zamówienia 
Pocztą za zaliczką tylko za 45 zł. i w gatunku 
wyższym za 55 zł. 

— (Płaci się przy odbiorze towaru na poczcie) — 
UWAGA: Kto wraz z obstalunkiem przyśle 3 złote 
ten nie płaci kosztów opakowania, ani opłaty poczto- 
wej. Za dobroć towaru gwarantujemy i w razie nie 
spodobania się przyjmujemy takowy z powrotem 

i zwracamy pieniądze. 1082 
Zamówienia prosimy adresować: 


Skłed fabryczny M. BRYL. Łódź. Piotrkowska 58 
ot UWR WERSJE l ozzoczo wn T 


b ny ogłoszeń a Za wiersz milimetrowy : 


Wakłsdem Nowej Spółk. Wydawniczej. 


niedoścignionej 


RJE 


jedwabne i wełniane | 


Zwyczainy za tekstem 


jakości. 


ancingw domu KUP PATEFON 


„KURJER LWOWSKI“, poniedziałek, 18 stycznia 1926. 


- 


Lwów, Sykstuska 27. 


Moralne „Ja 
Nadeślij charakter pisma swój, lul 
zainteresowanej osoby, zakorawnikuj 
imię, rox, miesiąc urodzenia. Otrzy. 
masz szczegółową analizę charakterk, 
„kreślenie zalet, wad, zdolności, prze- 
anaczenie. Analizę wysyłam po otrzy- 
maniu 3 złotych, Osobiście przyjmuję 
9d 12—7, Protokcły. odezwy, poduię- 
kowania naiwybitniejszych osob sto- 
licy. Warszawa, Psycho - Girafolog, 
SZYLLER-SZKOLNIK, f 


Piętna 45-9, 
S34 


Popierajcie cele 
Towarzystwa 
Szkoły Ludowej. 


1063 


Czyś ubogi czy bogaty... 
Zdrowie jest Twym 
największym skarbem. 


Niestety nie przestrzega się należycie tej 
prawdy. Niejednokrotnie uskarżaliście się na 
Swoje nerwy, znużenie i ból głowy. Nie czekaj- 
cie, aż się te bóle częściej powtórzą. Dajemy 
Wam dobrą radę: Noście Sza) i zelówii 
gumowe „Berson“, Chód staje się przez to 
elastycznym, zapobiegniecie wstrząśnieniom ciała, 
nie będziecie zmęczeni, ani znużeni. Nie należy 
przytem zapominać, że obuwie zaopatrzone 
„Bersonem* posiada trzechkrotną trwałość w 
porównaniu z obcasami skórzanymi. Jednorazowy 
wydatek popłaca sowicie. „Berson“ nietylko 
zachowa Wam zdrowie, ale zmusza Was także 
do oszczędności. Spróbujcie, a przekonacie się, 
Jesteśmy przeświadczeni © tem, że odtąd nie 
zrobicie kroku bez obcasów i zełówek 
gumowych „Berson“. 


BERSON 


nosi się przyjemnie i jest tañ- 
szym i trwalszym od skóry. 


INSERUJCIE 


W „Micjęrze DWOWSKÓN* = 
>] 


12 gr, Nadesiane i 


TR LADEO AED EENE» BA 
a F Różn 
hauka | wychowanie. w e WPP A 
—— DARDZO WYSOKI zaro 
|CTENOGRAFJI  wyuczaj [> uboczny ! (do 1.000 2h 


œ wszystkich listownie pra Praca łatwa w miejscu 

wie bezpiatnie: Instytut Ste'|mjeszkania. Żadna agentu 

'mograficzny, Warszawa, D*p Może podjąć się każdy 

2i, 1002|Zgłoszenia: „Rekord“, CZĘ 

YARSZAWIANKA zawias GSO de. Mace 
damia że przyjmuje na znaczki 45 gr) 78! 

nowy kurs kroju i szycia. Za a i 


| 
| 
| 


nekrołogja 30 gr. 


iLwowskiego* 


naukę ręczy uł. Błonna 26. GTARANNIE przepisuję w 
" i maszynie. Zgłoszenia 0M 
iAdmin. „Kurjera Lw.“ Po 


Posay i prace. |„Tanio*. 100 

pak a ME MOE. | 

DEMOBILIZOWANY sie-| Kupno i sprzedaż. _ 
rżant, legjomista, obroń-| 

ca Lwowa i po «staniec gór-| FORTEPIAN krzyżowy, któb 

nośląski, maturzysta gimna- " ki, płyta „Reform“ sprze. 

zjalny, poszukuje jakiejkol- dam tanio. Kopernika 4 

wiek pracy. Zgłoszenia przyj-;parter, oficyny. Skleniarę 

muje administracja „Kurjera; 104 


„O 4 e ac zzz 
201050 FORTEPIANY — Bosendot 


fera, Blithnera, Först 
E | yeh fabryk, nana 
TARSZA kobieta pozosta- sze modele prawie jak n0” 
7 jąca bez środków do ży-!we oraz pianina, fisharmo 
cia przyjmie jakiekolwiek za zawsze na sprzedaż gotów. 
jęcie. Zgłoszenia do WP. ką -— mienia, kupuje: HANGIŃ 
1 


o 
Í 


Lwowa“. 


Liebmanów, ul, Rutowskiego Pańska 21. 0 
24 |. p. 1007 —— ——————— i 
3 Aa EALNY zysk stały, zapó 


moe wo am wnią sobie ludzie ro% 
Dierwszorzędny Zakład Arty-jnych zawodów przez sprz 
styczny Portretów poszukuje daż nadzwyczajnej nowoś 
przedstawiciala zprawem przyj-Wiesner, Poznań Zieloną 
mowania agentów na Woje- 108 
wództwo Lwowskie. Reflektanci > ————1— 
zechcą złożyć ofarty z poda- UNIEWAŻNIAM moją ze! 
niem poważnych referencji lub; bioną kartę zwolniet! 
za złożeniem kaucji do zł. 300.wydaną przez P.K. U. Czom 
„Stwdeo*, Łódź, ul. Kilińskie- ków na rocznik 1900. Abt 


go 86. 1087ham Isaak Maiberger. 10 | 
Kapitalist 

italisty :| 

z kapitałem od 6.000 zł. poszukuje poważne przed” 

G: przemysłowe w Wielkopolsce, branżyj 


maszynowej produkujące artykuł eksportowy. Pierw- 
szeństwo miałby inżynier lub handlowiec obejmujący 
dział handlowy z siedzibą w Warszawie lub we Lwa 
wie Zgłoszenia tylko poważnych reflektantów pio] 
simy przesłać pod „Kapitalista Nr. 2298“ do Reklaf 
my Polskiej“, Poznań, Alere Marcinkowskiego 6. | 


Pracownia tapicerska 


di Onyszkiewiczą Piekarska ta 


TEL. 35-14. 
Poleca meble klubowe kryte skórą. 


Roboty zlecone wykonywa starannie po cenach 
umiarkowanych. 760 


natali! 


Poszukuję spólnika do odnowienia 


Pierwszej Pabryki Wyrobów  Modowych 


która istniała przez dwadzieścia kilka lat w b. 
Galicji (Kaczanówka pow. Skałat). Produkty, wy” 
rabiane obecnie w małej ilości, zostały zbadane 
i uznane przez Państwowy Zakład Badania Żyw- 
ności i Przedmiotów użytku w Warszawie. Odnoś" 
nym dokumentem wykażę się na żądanie. 


Zgłoszenia listowne: 1075 


Wojciech Wirzman Kaczanówka, p. Skałat 
RWE. ZR | 


P Marja Ludwika RZEPECKA 
Lwów, Halicka 20, III. p. 


artystyczna wytwórnia kwiatów poleca Sif 
na KARNAWAŁ. 


Przed koat 
i w rubryce „Repertuar“ 40 gr. Po kronice, komunikaty 36 gr. Dział ekonomiczny 40 gr. Drobne ogłoszenia za każdy wyraz 6 gr. Kup 
sprzedaż 8 gr. Matrymonialne 12 gr. Poszukujący pracy 2 gr. Na kolumnie tekstowej paski i inseraty po 36 gr. Ogłoszenie zagraniczne © 50%, droże pa 


Na pierwszej kolumnie 50 gr. 


Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz Strotński. 


Z drukarni Polskiej we Lwowie, Chorążczyzna 17, Tel.29-19, pod zarz, Z Kiełuusiewicza. 


oO SWATCH An Ee 
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